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GłoS Na polSkę przySzłości
Wielkim sukcesem okazał się ogólnopolski Marsz Miliona Serc w stolicy, którego 

frekwencja świadczy o ogromnej skali mobilizacji środowiska skupionego wokół Koalicji 
Obywatelskiej. Podobnie było także w ostatnich kampanijnych dniach w Bielsku-Białej, gdy 7 
października z mieszkańcami regionu spotkał się Rafał Trzaskowski. To wydarzenia znaczące, 
obok których zwłaszcza wyborca wciąż niezdecydowany nie powinien przejść obojętnie...

Posłanka Mirosława Nykiel, liderka listy wyborczej Koalicji Obywatelskiej do Sejmu 
w Okręgu nr 27 (powiat bielski, cieszyński, żywiecki, pszczyński, miasto Bielsko-Biała):

Marsz Miliona Serc pokazał wielką moc i energię, jaka drzemie w naro-

dzie. Wszystkie serca biły w jednym rytmie – dla Polski naszych ma-

rzeń, dla Polski wolnej, demokratycznej i otwartej, dla Polski przyszłości 

naszych dzieci i wnuków. Idziemy do wyborów pełni nadziei, z wiarą w 

zwycięstwo i to, że będzie nam dane realizować program zawierający 

wiele konkretów dla różnych środowisk. Listy Koalicji Obywatelskiej 

– także ta w naszym Okręgu – to ludzie dobrze wykształceni, odpowie-

dzialni, doświadczeni, ale również młodzi i aktywni w swoich społeczno-

ściach. Jest w kim wybierać i warto to zrobić. Im więcej będzie nas przy 

urnach, tym większe będzie nasze wspólne zwycięstwo.

100 KONKRETÓW na pierwsze 100 dni 
nowego rządu po nadchodzących wyborach 
parlamentarnych to m.in.:

koNkrety dla przedSiębiorców:

 Obniżymy podatki – osoby zarabiają-
ce do 6000 zł brutto (także na działalno-
ści gospodarczej) i pobierające emeryturę 
do 5000 zł brutto nie będą płaciły podatku 
dochodowego – podniesiemy kwotę wolną 

od podatku z 30 tys. zł do 60 tys. zł w przy-
padku podatników rozliczających się według 
skali podatkowej, w tym także przedsiębior-
ców i emerytów.
 Przedsiębiorcy zapłacą podatek dochodo-
wy dopiero po otrzymaniu środków z tytułu 
zapłaconej faktury – kasowy PIT.
 Zniesiemy zakaz handlu w niedziele – ale 
każdy pracownik będzie miał zapewnione dwa 
wolne weekendy w miesiącu i podwójne wyna-
grodzenie za pracę w dni wolne.

 Wprowadzimy „urlop dla przedsiębior-
ców” – jeden miesiąc wolny od składek na 
ubezpieczenia społeczne i świadczenie urlo-
powe w wysokości połowy płacy minimalnej.
 Wrócimy do ryczałtowego systemu roz-
liczania składki zdrowotnej – skończymy 
z absurdem składki zdrowotnej od sprzeda-
ży środków trwałych, np. służbowego samo-
chodu.
 Pomożemy mikroprzedsiębiorcom obni-
żyć koszty działalności – zasiłek chorobowy 
od pierwszego dnia nieobecności pracownika 
będzie płacił ZUS.
 Ograniczymy czas kontroli mikroprzed-
siębiorców do 6 dni w skali roku – urzędy 
skarbowe nie będą w nieskończoność przedłu-
żać kontroli.
 Obniżymy vat dla sektora „beauty” do 8 proc.

koNkrety dla kobiet:

 Wesprzemy kobiety wracające na rynek 
pracy po urodzeniu dziecka – w ramach pro-
gramu „aktywna mama” wypłacimy 1500 zł 
miesięcznie na opiekę nad dzieckiem – tzw. 
„Babciowe”.
 Na stałe wprowadzimy finansowanie in 
vitro z budżetu państwa – na finansowanie 
procedury in vitro przeznaczymy nie mniej 
niż 500 mln zł tak, by pary, które chcą mieć 
dzieci, miały dostęp do najnowocześniej-
szych metod.
Zapewnimy prawo do bezpłatnego znie-
czulenia przy porodzie.
Zapewnimy pełny dostęp do darmowych 
badań prenatalnych.

koNkrety SpołeczNe:

 Wprowadzimy drugą waloryzację eme-
rytur i rent – gdy inflacja będzie przekraczała 
5 proc.
 „Zamrozimy” ceny gazu w 2024 r. – dla go-
spodarstw domowych i odbiorców wrażliwych 
na poziomie cen z 2023 r.
 Stworzymy system usług asystenckich dla 
osób niesamodzielnych – certyfikowani opie-
kunowie będą wspierali osoby niesamodzielne, 
a więc niepełnosprawne i seniorów w pode-
szłym wieku.
 Złożymy gotowy projekt ustawy o podwyż-
szeniu renty socjalnej – na poziom do wyso-
kości minimalnego wynagrodzenia.

pełNy proGram  

www.100konkretow.pl



NSZZ „Solidarność” Regionu Podbeskidzie

z żałobNej karty

zmarł rySzard fiut
Z głębokim smutkiem przyjęliśmy wia-

domość, że w niedzielę 8 października zmarł 
nasz przyjaciel Ryszard Fiut, wieloletni szef 
„Solidarności” w bielskiej „Merilanie”. 
Miał 75 lat.

Rodzinie, przyjaciołom i współpracowni-
kom Zmarłego składamy wyrazy głębokiego 
współczucia i solidarności w bólu.

Wieczne odpoczywanie  
racz Mu dać Panie…

RySZaRd FiuT urodził się 25 maja 1948 
r. w Bielsku-Białej. Pracę w Zakładach Prze-
mysłu Wełnianego „Merilana” podjął w 1969 
r. W 1980 r. zakładał tam „Solidarność”, peł-
niąc m.in.  funkcję  sekretarza Komisji Za-
kładowej i delegata na zjazd regionalny. Po 
wprowadzeniu stanu wojennego był kolpor-
terem prasy podziemnej. Na początku 1989 
r. aktywnie uczestniczył w reaktywacji „So-
lidarności” w swym zakładzie pracy, pełniąc 
kolejno funkcje sekretarza, wiceprzewodni-
czącego i przewodniczącego (lata 1992-2005). 
Był też przewodniczącym Regionalnej i Kra-

jowej Sekcji Przemysłu Lekkiego NSZZ 

„Solidarność”, a w latach 1991-1992 szefem 
Sekretariatu Przemysłu Lekkiego i członkiem 
Komisji Krajowej. Był również zaangażowa-
ny w program „Bielska Wełna”, mającym być 
ratunkiem dla upadającego przemysłu włó-
kienniczego na Podbeskidziu, a także w two-
rzenie regionalnych struktur spółdzielczych 
kas oszczędnościowo-kredytowych. Z jego 
inicjatywy powstał przy podbeskidzkiej „So-
lidarności” fundusz „Solidarni w potrzebie”.

Za swą działalność w 2007 roku Ryszard 
Fiut został uhonorowany tytułem „Zasłużony 
dla Solidarności Podbeskidzia”, a w 2021 r. 
prezydent Andrzej Duda przyznał Mu Medal 
100-Lecia Odzyskanej Niepodległości.

czaS wyboru
Komisja Krajowa Niezależnego Samorząd-
nego Związku Zawodowego „Solidarność” 
apeluje o liczny udział w nadchodzących wy-
borach i połączonym z nimi referendum.

W sposób szczególny zachęcamy do udziału 
w referendum – najbardziej bezpośredniej for-
mie demokracji (…). Dzięki staraniom NSZZ 
„Solidarność” jedno z pytań referendalnych do-
tyczy wieku emerytalnego. Dla naszego Związ-
ku jest to odsunięte w czasie głosowanie, pod 
którym jedenaście lat temu „Solidarność”, wal-
cząc z wydłużeniem wieku emerytalnego, ze-
brała ponad 3,5 mln podpisów. Ironią losu jest 
to, że tacy ludzie, jak ówczesny premier Donald 
Tusk, który nazywając nas wtedy pętakami i wy-
rzucając ogromny społeczny wysiłek do kosza, 
dzisiaj nadal wzywa do tego samego. To dowód, 
że tacy ludzie nigdy się nie zmieniają.

Zbliżające się wybory parlamentarne i po-
łączone z nimi referendum to nie tylko wiel-
kie święto demokracji, to również ważny 
obywatelski obowiązek i odpowiedzialność. 
Również wobec wielkich geopolitycznych 
zawirowań, groźnych dla bezpieczeństwa 
i przyszłości Polski. Komisja Krajowa NSZZ 
„Solidarność” tradycyjnie nie wskazuje na 
kogo należy głosować, ufając w mądrość swo-
ich członków, sympatyków i całego społe-
czeństwa. Prosimy jednak, aby podejmując 
decyzje przy urnach wyborczych i referen-
dalnych, odrzucać tych, którzy wielokrot-
nie kłamali, nie dotrzymywali obietnic czy 
sprzeniewierzali się postulatom „Solidarno-
ści”. Nawet, jeśli dzisiaj mówią coś innego. 
Wiele z tych postulatów udało się zrealizować 
i ważne jest, czy ludzie, których wybierzemy, 
zechcą to zachować.

kaNdydaci Na zebraNiu zr

politycy wśród związkowców
W posiedzeniu Zarządu Regionu Podbeski-
dzie NSZZ „Solidarność”, które odbyło się 
w poniedziałek 25 września 2023 roku, wzięli 
udział kandydaci PiS w nadchodzących wy-
borach parlamentarnych – kandydujący do 
Senatu andrzej Kalata i Jan Chrząszcz oraz 
starający się o reelekcję w Sejmie RP Grze-
gorz Puda i Stanisław Szwed.

– Nie są to dla nas osoby obce, nieznane. 
Z wicewojewodą Janem Chrząszczem owocnie 
współpracujemy od lat i zawsze możemy liczyć 
na jego życzliwość i pomoc, podobnie jak z ży-
wieckim starostą Andrzejem Kalatą. Wicemi-
nister rodziny Stanisław Szwed jest na naszych 
zebraniach stałym gościem i zawsze możemy 
liczyć na jego pomoc. Współpracujemy także 
z ministrem funduszy i rozwoju regionalnego 
Grzegorzem Pudą. To nie są spadochroniarze, 
ludzie znikąd, ale osoby dobrze nam znane i ce-
nione – mówił podczas spotkania szef podbe-
skidzkiej „Solidarności” Marek Bogusz.

Spotkanie trwało blisko dwie godziny. 
Najpierw kandydaci mówili o swojej dotych-
czasowej działalności, o dokonaniach oraz 

o programie wyborczym Prawa i Sprawiedli-
wości. – Ze wszystkich obietnic i deklaracji się 
wywiązaliśmy. Nigdy nie mówiliśmy: nie da się! 
Szukaliśmy najlepszych rozwiązań i wdrażali-
śmy je w życie – mówił Stanisław Szwed. Wtó-
rował mu Grzegorz Puda: – Udowodniliśmy, 
że potrafimy skutecznie zarządzać państwem, 
nawet w tak trudnych czasach, jak pandemia 
czy wojna tuż za naszą granicą.

Później był czas na dyskusję, zadawanie py-
tań, a także – i to nierzadko – na podziękowania 
za dotychczasową aktywność i konkretną pomoc 
w wielu trudnych sytuacjach.

krzyże dla SolidarNych
6 października odbyła się w Katowicach 
uroczystość wręczenia Krzyży Wolności 
i Solidarności działaczom opozycji anty-
komunistycznej z lat 1956-1989. Wśród 
odznaczonych nie zabrakło przedstawicie-
li Podbeskidzia.

W imieniu Prezydenta Rzeczypospolitej Pol-
skiej Andrzeja Dudy odznaczenia wręczył za-
stępca prezesa Instytutu Pamięci Narodowej dr 
hab. Krzysztof Szwagrzyk. – Damami i kawa-
lerami Krzyża Wolności i Solidarności zostali 
dzisiaj w Katowicach ludzie, którzy tworzyli 
„Solidarność”, którzy działali w ramach różnych 
struktur podziemnych. Zostali uhonorowani Ci, 
którzy organizowali, uczestniczyli w strajkach 
i demonstracjach, uhonorowani zostali autorzy, 
kolporterzy podziemnych wydawnictw – podkre-
ślił podczas uroczystości zastępca prezesa IPN  
dr hab. Krzysztof Szwagrzyk.

Wśród odznaczonych znaleźli się m.in. inter-
nowani w stanie wojennym szef „Solidarności” 
w Państwowym Ośrodku Maszyn w Bestwinie 
Leszek Sekuła oraz założyciel związków zawo-
dowych w bielskiej milicji Szczepan Zdunek, 
a także działacze podziemnej „S” z Czechowic-
-Dziedzic Andrzej Zadorożny i Jarosław Szarek.

Pośmiertnie Krzyż Wolności i Solidarności 
przyznany został Stefanowi Zuberowi, dzia-
łaczowi „Solidarności” z bielskiej Przędzalni 
Czesankowej Weldoro. Odznaczenie odebrała 
jego córka, Renata Zuber. Także pośmiertnie 
za swą działalność w podziemnej „Solidarno-
ści” w FSM uhonorowana została Zofia Lulek. 

W późniejszym terminie swoje krzyże odbiorą 
Anna Frączek z bielskiego zakładu FSM oraz 
Lesław Werpachowski, internowany w stanie 
wojennym działacz „S” ze skoczowskiej Kuźni.

Jarosław Szarek, prezes IPN w latach 2016-
2021, podkreślił, że nie spodziewał się, że kie-
dyś sam otrzyma Krzyż Wolności i Solidarności. 
Była to dla niego wzruszająca chwila. „Moi 
przyjaciele sprzed ponad trzydziestu lat, z któ-
rymi coś wspólnie robiliśmy w konspirze, coś 
skromnego – wydając ulotki, pismo, drukując 
to – zgłosili mnie do tego odznaczenia – dodał. 
Od 1985 r. J. Szarek współpracował z Bielskim 
Komitetem Oporu Społecznego. W ramach jego 
struktur uczestniczył w druku oraz kolportażu 
pisma pt. „Solidarni” oraz był autorem wielu 
zamieszczonych w nim tekstów.

Podczas uroczystości uhonorowany został 
również m.in. paulin o. Eustachy Rakoczy, 
były sekretarz generalny Zakonu Paulinów. 
W pierwszej połowie lat 70. był zaangażowany 
w pracę duszpasterską w środowiskach kom-
batanckich. (ipn/ak)
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reGioN czekają zmiaNy
O wyborach, rynku pracy na Podbeskidziu i ofercie związkowej „Solidarności” rozmawiamy z Markiem Boguszem, przewodniczącym NSZZ „Solidarność” 

Podbeskidzia.

REdaKCJa: „Solidarność” – duży, ogól-
nopolski związek zawodowy, którego dzia-
łalność ściśle wiąże się z sytuacją w Polsce 
– zapewne będzie namawiała do udziału 
w wyborach. W referendum również?
MaREK BOGuSZ: Warto wziąć udział za-
równo w wyborach, jak i referendum. To nasze 
prawo, ale każdy obywatel ma również obowiąz-
ki wobec swojego państwa i takim obowiązkiem 
w kraju demokratycznym jest wyrażać swoją 
wolę za pomocą głosu wyborczego czy referen-
dalnego. Dlatego zachęcam do udziału w tym 
święcie demokracji. Nie rozumiem tych polskich 
polityków, którzy do najbardziej bezpośredniej 
formy wyrażenia swojego głosu zniechęcają wy-
borców i referendum „uroczyście odwołują”. 
Przecież to zaprzeczenie wszystkiego, co wiąże 
się z pojęciem demokracji. Przykładem niech tu 
będzie kraj z długoletnią tradycją demokratycz-
ną, czyli Szwajcaria, gdzie praktycznie każdą 
sprawę społeczną rozstrzyga się poprzez refe-
rendum.

To nie tylko moja opinia, Komisja Krajowa 
„Solidarności” wystosowała apel do członków 
związku zachęcając do pójścia na wybory i gło-
sowania na partie, które wspierają rozwiązania 
socjalne, jakie są bliskie związkowi. Nie wska-
zujemy konkretnych partii, ale odwołujemy się 
do naszej tradycji, że nie głosujemy na partie 
postkomunistyczne i liberalne, natomiast powin-
niśmy wspierać te, których program proponu-
je rozwiązania służące pracownikom, ochronie 
socjalnej, ochronie rodzin czy zwalczaniu bez-
robocia.

To chyba tylko jedno ugrupowanie speł-
nia te kryteria?

Wybory są demokratyczne, co znaczy, że 
każdy powinien decydować sam, dotyczy to 
przecież także członków związku. Z naszej stro-
ny przypominamy, co jest ważne i czym się przy 
wyborze powinno kierować. I, co tu ukrywać, 
obecne władze chyba najlepiej w ostatnich de-
kadach stosują się do przyjętych przez związek 
zasad. I to mimo tego, że pozostały sprawy, któ-
rych nie załatwiono przez te 8 lat. Można mieć 
tylko nadzieję, że w kolejnej kadencji to się uda, 
by wspomnieć np. emerytury stażowe, o które 
„Solidarność” walczy już tyle lat, czy powo-
li odmrażany obowiązkowy odpis na fundusz 
świadczeń socjalnych.

Ale inne ważne sprawy dla członków związ-
ku – czy to mówimy o wieku emerytalnym, 
czy emeryturach pomostowych, czy w końcu 
o ochronie działaczy związkowych, bo coraz 
częściej dochodzi do sytuacji, gdy pracodawcy 
za działalność związkową ich zwalniają – zo-
stały stopniowo załatwione.

Jako organizacja kierująca się nauką społecz-
ną Kościoła dostrzegamy też mocne zaangażo-
wanie rządu dwóch ostatnich kadencji w pomoc 
rodzinie i szeroki wachlarz programów społecz-
nych. Nie występowaliśmy o nie jako związek, 
ale trudno tego nie doceniać. Wyraźnie widać, 
jak w ostatnich latach zmniejszyła się skala ubó-
stwa, jak wiele rodzin „uciekło” nad ten poziom 
zagrożenia biedą i niedostatkiem, właśnie dzięki 
wsparciu polskiego Państwa.

„Solidarność” Podbeskidzia niedawno roz-
poczęła kolejną związkową kadencję, wkrót-
ce czeka was zjazd krajowy. a więc pojawia 

się okazja z jednej strony do podsumowania 
ostatnich lat działalności, z drugiej – przy-
gotowania planów na przyszłość. Jaka jest 
sytuacja Regionu „Solidarności”?

Są przed nami wyzwania, nawet bardzo po-
ważne. Przemysł motoryzacyjny, przez dzie-
sięciolecia bardzo silny w naszym regionie 
– to około 60 procent całej produkcji przemy-
słowej – w bardzo szybkim tempie się kurczy. 
To oczywiście ma związek z wprowadzaniem 
ograniczeń dotyczących pojazdów spalinowych. 
W Fiacie, największym zakładzie w regionie, 
produkcja właściwie stanęła.

Jest więc duże zagrożenie. Już to przeżywa-
liśmy, kiedyś byliśmy potęgą włókienniczą i z 
przyczyn politycznych właściwie w ciągu kilku 
lat tamte zakłady zniknęły. Teraz sytuacja za-
czyna się powtarzać właśnie z branżą motory-
zacyjną i automotive, co w sposób oczywisty 
odbija się na naszym rynku pracy. I to już bar-
dzo wyraźnie widać.

W naszej działalności związkowej pojawił 
się jednak inny czynnik – nowe branże, służby 
mundurowe, które mogą się zrzeszać w związ-
kach zawodowych. I to też efekt ostatnich lat 
i współpracy „Solidarności” z rządem. Na na-
szym terenie właśnie w tych służbach prężnie 
się rozwija działalność związkowa. Dotyczy to 
służby więziennej, Policji, także Straży Pożar-
nej, choć tu „Solidarność” już wcześniej mogła 
działać. To duże zakłady pracy i w nich nasze 
organizacje związkowe rosną w siłę.

W tej chwili na 33 regiony NSZZ „Solidar-
ność” w Polsce jesteśmy na 10. miejscu pod 
względem liczebności. Biorąc pod uwagę raczej 
niewielki teren działania, obejmujący mniej niż 
dawne województwo bielskie, to bardzo dobry 
wynik. Z średniego regionu przeszliśmy wyżej, 
do kategorii dużych organizacji regionalnych.

Ten przyrost liczby członków oczywiście 
cieszy, powstają nowe organizacje związkowe, 
ostatnio w Czechowicach-Dziedzicach utworzy-
ła ją grupa inżynierów, powstają w zakładach 
stosunkowo niewielkich. Ale musimy pamiętać, 
jak ciężkie czasy i radykalne zmiany czekają 
przemysł w naszym regionie, w którym do tej 
pory związki były najliczniejsze.

Jak przyciągać ludzi do związku zawodo-
wego w czasach, w których bezrobocie jest 
niewielkie i to raczej pracodawcy szuka-
ją pracowników?

Związek musi swoją działalność kierować 
coraz bardziej do ludzi, zwracać uwagę na ich 
potrzeby, już niekoniecznie związane z samym 
zatrudnieniem. Nasz etos odwołuje się do „So-
lidarności”, która stanowiła znak sprzeciwu 
wobec niesprawiedliwości systemu komuni-
stycznego, dziś to nasza tradycja, o której pa-
miętamy. Zmieniła się, i ciągle się zmienia, 
sytuacja pracowników, więc związek musi na 
te zmiany reagować. Nasi członkowie oczeku-
ją, że związek zawodowy będzie dla nich ostoją 
socjalną w zakładzie pracy, ostoją bezpieczeń-
stwa, zatrudnienia. I już od wielu lat działamy 
na tym polu, tworzymy różnego rodzaju insty-
tucjonalne rozwiązania, szkolimy społecznych 
inspektorów pracy, interweniujemy w szcze-
gólnie rażących przypadkach.

Dużym udogodnieniem, jakie stworzyli-
śmy już dawno dla naszych członków, jest 
pomoc prawna. Nie dotyczy ona tylko spraw 
związkowych, związanych z prawem pracy, 
choć to jest podstawowa działalność, ale też 
we wszystkich innych sytuacjach życiowych, 
spadkowych, alimentacyjnych. Obecnie za-
trudniamy trzech prawników, którzy w skali 
roku udzielają około ośmiu tysięcy porad. Do 
tego należy doliczyć około 100-120 sytuacji, 
gdy reprezentują członków „Solidarności” 
w sądach.

To chyba coraz większy zakres wa-
szej działalności?

Bardzo poważnie traktujemy działalność 
związaną z prawem, ale i z legislacją. Pojawili 
się w naszych szeregach koledzy ze służb mun-
durowych, a tam obowiązują nieco inne uregu-
lowania w zakresie pracy i zatrudnienia, więc 
musimy również pod tym względem być na 
bieżąco z pomocą prawną, często już na pozio-
mie adwokackim.

Do tego dochodzą inne kwestie, tzn. pracy na 
mundurowej emeryturze. W tym wypadku nawet 
nie chodzi o zastosowanie obecnych przepisów, 

ale przygotowanie zmian ustawowych, korzyst-
nych dla takich pracowników, m.in. płacenia 
składki ZUS. Przygotowujemy konferencję na 
ten temat z udziałem wiceministra rodziny i po-
lityki społecznej Stanisława Szweda.

Kolejnym takim legislacyjnym zagadnieniem 
jest tzw. stażowe. Dotyczy to przede wszystkim 
starszych pracowników z długim doświadcze-
niem zawodowym. Pracodawcy przecież z tego 
korzystają, ale już nie wypłacają z tego powodu 
dodatkowego wynagrodzenia, premii za wysłu-
gę lat. Często wieloletni pracownicy mają po-
równywalną pensję do świeżo przyjętych, bez 
doświadczenia i też mniej efektywnych.

Często dochodzi więc do sytuacji, że pensja 
długoletnich pracowników z braku podwyżek 
„dogania” wysokość najniższego wynagrodze-
nia, które przecież stale rośnie, bo o to wal-
czymy. U wielu, zwłaszcza instytucjonalnych 
pracodawców, dochodzi do takich sytuacji, że 
pensje pracowników niewiele przekraczają naj-
niższą średnią. Taki przykład mamy w admi-
nistracji samorządowej w Bielsku-Białej. To 
są zaniedbania długoletnie, nie tylko obecnego 
prezydenta. Doszło do sytuacji, że np. w Książ-
nicy Beskidzkiej 90 proc. pracowników pracuje 
na najniższej krajowej. Do takiej sytuacji powoli 
dochodzi w teatrze Banialuka, a także w innych 
sektorach miasta.

Dlatego chcemy zmian w legislacji pod tym 
względem, nasza propozycja została skierowana 
na Zjazd Krajowy.

Coraz częściej w naszym regionie „Soli-
darność” wychodzi daleko poza działalność 
ściśle związkową. Rajdy, konkursy, turnieje 
sportowe. To też pomysł na związek?

Wzorujemy się na kolegach z krajów skan-
dynawskich i uatrakcyjniamy naszą działalność 
na rzecz członków, aby ich przyciągnąć, zachę-
cić do wstępowania w nasze szeregi. Wspólna 
aktywność różnego rodzaju, praktykowana od 
dawna, służy integracji naszych członków, ca-
łych zakładów i organizacji związkowych.

Ale pokazujemy też, jakie korzyści uzyskają 
będąc w naszych szeregach. Można się pochwa-
lić „kartą związkową”, dzięki której w prze-
różnych miejscach nasi członkowie uzyskują 
upusty i bonifikaty, np. płacą mniej za paliwo, 
mają zniżki w różnych siłowniach, na basenach.

Pod tym względem zawsze w Regionie Pod-
beskidzie byliśmy liderami we wprowadzaniu 
pomysłów, m.in. tego pakietu benefitów. Program 
„Grosik” rozpoczęliśmy 15 lat temu tutaj, na Pod-
beskidziu, dopiero po nas Komisja Krajowa go 
przejęła i wprowadziła w innych regionach.

a zjazd krajowy? dostrzegacie potrzebę 
dokonania zmian w działalności związkowej 
w ogólnopolskiej skali?

Na pewno będą zmiany, ale przede wszyst-
kim wynikające z przyczyn generacyjnych. 
Przychodzi młode pokolenie, któremu miejsca 
ustępują starsi koledzy, już odchodzący na eme-
ryturę. Będzie „nowa krew”, nowe pomysły, 
więc moim zdaniem Związek może na tym sko-
rzystać i na tej fali „popłynie” mocniej i szyb-
ciej. A przy tym pozostanie dalej związkiem 
zawodowym kontynuującym i pielęgnującym 
wielkie dziedzictwo „Solidarności”.

Rozmawiali:
Mirosław łukaszuk i Marcin nikiel
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więcej droGowych iNweStycji
Powiat Bielski otrzymał dofinansowanie na przebudowę kolejnych dróg.

Niedawno z rezerwy ce-
lowej budżetu państwa do 
powiatu trafiło dodatkowe 
3,5 mln zł na przebudowę 
drogi powiatowej ul. Oświę-
cimskiej w Dankowicach, 
gdzie roboty ruszyły jesz-
cze w czerwcu. To ostatni 
fragment ul. Oświęcimskiej 
do modernizacji – od skrzy-
żowania z ul. Góra w stro-
nę Jawiszowic w powiecie 
oświęcimskim o długości nie-
spełna 1,9 km. Do lipca 2024 
r. na całej długości po jednej 
stronie powstanie chodnik 
lub utwardzone pobocze, co 
znacznie poprawi bezpieczeń-
stwo pieszych użytkowników. 
Powstaną też dwie nowe za-
toki autobusowe w miejscu 
istniejących przystanków. 
Jezdnia zostanie przebudo-
wana, pojawi się nowe ozna-
kowanie drogowe. W ramach 
robót ujęto także budowę ka-
nalizacji deszczowej.

– Mieszkańcy Danko-
wic przez lata upominali się 
o przebudowę tej drogi po-
wiatowej. To ważne tym bar-

dziej teraz, bowiem biegnie 
ona w stronę budowanego 
właśnie węzła na powstającej 
drodze ekspresowej S1. Dofi-
nansowanie umożliwia dokoń-
czenie inwestycji z korzyścią 
dla mieszkańców Dankowic 
i całego regionu. Udało się 
to dzięki pełnej zgodzie na 
wszystkich szczeblach, od 
wojewody po premiera, a mi-
nister funduszy i rozwoju re-
gionalnego Grzegorz Puda 
podparł to środkami swojego 

resortu – mówi starosta bielski 
Andrzej Płonka.

Koszt przebudowy drogi 
Czechowice-Bestwina-Danko-
wice-Jawiszowice to prawie 13 
mln zł. Wcześniej powiatowy 
samorząd pozyskał na to przed-
sięwzięcie 5,4 mln zł z Rządo-
wego Funduszu Rozwoju Dróg. 
Brakujący wkład własny, nieca-
łe 4 mln zł, sfinansują samorzą-
dy powiatu bielskiego i gminy 
Wilamowice. Koniec robót za-
planowano na lipiec 2024 r.

To niejedyne środki pozy-
skane ostatnio na drogowe in-
westycje w powiecie bielskim. 
Z Rządowego Funduszu Roz-
woju Dróg pochodzą pieniądze 
na dofinansowanie moderni-
zacji dróg w kolejnych latach: 
Legionów w Czechowicach-
-Dziedzicach od ul. Lipow-
skiej do granic Bielska (ponad 
8,6 mln zł dofinansowania, 
całość – ponad 17,2 mln zł), 
drogi Czechowice-Bestwina-
-Dankowice-Jawiszowice (5,4 
mln zł na 11,8 mln zł całości), 
rozbudowę drogi Strumień-Ja-
sienica (blisko 5,5 mln zł na 
10 mln zł kosztów), a także II 
etap drogi Czaniec-Bukowiec-
-Porąbka w gminie Porąbka 
(8,2 mln zł na blisko 15 mln 
zł całości kosztów). Wcześniej 
z kolei blisko 1,5 mln zł z ko-
lejnej edycji Rządowego Fun-
duszu Rozwoju Dróg pozyskał 
bielski Zarząd Dróg Powiato-
wych na budowę chodników 
w dwóch miejscowościach: 
Landeku w gminie Jasienica 
oraz w Ligocie w gminie Cze-
chowice-Dziedzice. Jest to 80 

proc. całości kosztów obu in-
westycji.

Przypomnijmy też, że trwa-
ją ważne inwestycje drogowe, 
m.in. budowa nowego mostu 
w Porąbce (wartość to 43 mln 

zł), przebudowa ul. Legionów 
w Czechowicach-Dziedzicach 
od ul. Narutowicza do DK1 
(blisko 20 mln zł), a także I etap 
przebudowy ul. Bukowiec 
w Porąbce (13,5 mln zł). (MF)

PowIAT bIELSKI

andrzej płonka,
starosta bielski:

w ostatnim czasie udaje się nam 
zrealizować wiele potrzebnych 
inwestycji drogowych. od po-
czątku istnienia samorządu po-
wiatowego, a więc dwudziestu 
lat, poprawa stanu technicznego 
głównych dróg przebiegających 
przez nasz region była dla nas 
priorytetowa. i tę zmianę jakości 
bardzo wyraźnie widać, gdy po-

równuje się to jak zaczynaliśmy 
ze stanem obecnym.
Ta poprawa była możliwa dzięki 
dobrej współpracy z gminami, 
przez które przebiegają drogi po-
wiatowe. Tym bardziej się więc 
cieszę, że możemy inwestować 
w kolejne ważne połączenia dro-
gowe w powiecie bielskim. co-
raz częściej nasz samorządowy 
wkład – powiatu i gmin – wspie-
rany jest przez rządowe środki.
dobra współpraca naszych samo-
rządów z posłami i rządem przy-
nosi w tej dziedzinie wymierne 
korzyści mieszkańcom regionu. 
dzięki temu nie tylko możemy 
pozwolić sobie na większą licz-
bę modernizacji dróg w krótszym 
czasie, ale też na takie inwesty-
cje, których samorządy nie by-
łyby w stanie podjąć się samo-
dzielnie ze względu na wielkie 
koszty. Takim przykładem jest 
nowy most na sole w porąbce.

powiat Bielski z rezerwy celowej budżetu państwa otrzymał dodatkowe 
3,5 mln zł na przebudowę ul. oświęcimskiej w dankowicach.
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warSztaty pomaGają
Rehabilitacja zawodowa 

i wyjście do ludzi – to głów-
ne cele Warsztatów Terapii 
Zajęciowej „Dworek”, które 
działają przy Bielskim Cen-
trum Psychiatrii „Olszów-
ka” w Bielsku-Białej. Już 
po raz 15. na zielonym te-
renie przy bielskim szpitalu 
psychiatrycznym odbył się 
piknik jesienny dla uczestni-
ków warsztatów.

Jak wyjaśnia Sabina No-
wak, dyrektor BCP „Ol-
szówka”, to stały element 
obchodów światowego dnia 
zdrowia psychicznego, który 
przypada w październiku. Ta-
kie spotkanie to dla uczestni-
ków zajęć świetna okazja do 
rehabilitacji społecznej, czyli 
kontaktu z innymi ludźmi, do 
rozmowy i zabawy. Mają oka-
zję zaprezentować swoje prace 
na kiermaszu, a za pozyska-
ne środki pojechać potem na 
wycieczkę. Nieocenione jest 
też dowartościowanie uczest-
ników, poprzez fakt, że ktoś 
zauważa ich pracę i docenia.

Jak mówi Anetta Stekla, kie-
rownik WTZ „Dworek” przy 
bielskim szpitalu, warsztaty to 
ostatnie ogniwo w procesie le-
czenia realizowanego na terenie 
centrum „Olszówka”. Piknik 
z kolei stanowi okazję do pozna-
nia potencjalnego pracodawcy, 
który zatrudnia osoby niepełno-
sprawne.

– To nasz drugi najważniej-
szy cel: przywrócenie uczest-
ników warsztatów na rynek 
pracy. W ciągu roku udaje nam 
się przygotować do tego średnio 
2, 3 osoby. Największy sukces 
polega na tym, że nie jest to za-
trudnienie przypadkowe i krót-
kotrwałe – dodaje.

Jaką pracę wykonują? To 
m.in. tworzenie kartek okolicz-
nościowych, sklejanie książek 
czy sprzątanie. W ramach warsz-
tatów uczestnicy prowadzą też 
kawiarnię szpitalną oraz filie 
Książnicy Beskidzkiej dla pa-
cjentów placówki.

W pikniku wzięli udział 
uczestnicy innych zaprzyjaź-
nionych placówek. (MF)

karetka bardzo NowoczeSNa
Taka karetka jeszcze do 
mieszkańców Czechowic-
-dziedzic nie wyjeżdżała. 
ambulans kontenerowy 
marki Mercedes, wart ok. 
1 mln zł, został włączony 
do taboru Bielskiego Pogo-
towia Ratunkowego.

Z budżetu Powiatu Biel-
skiego przekazano pogoto-
wiu na ten cel 400 tys. zł. 
To druga tego typu karetka 
w bielskim pogotowiu, pierw-
szy „kontener” z napędem na 
cztery koła stacjonuje w Ko-
biernicach.

Nowy pojazd oficjalnie 
przekazano ratownikom me-
dycznym na placu w stacji 
pogotowia w Czechowi-
cach-Dziedzicach. – Pod-
nosimy jakość świadczonej 
usługi dla pacjentów, ale 
jednocześnie nie zapomi-
namy o ratownikach me-
dycznych, którzy w takim 
ambulansie mają większy 
komfort pracy. To stan-
dard, do którego dążymy 
– mówi Wojciech Waligó-
ra, dyrektor BPR. Dodaje, 
że jeszcze w tym roku dwa 
podobne pojazdy trafią do 
stacji pogotowia w Jasieni-
cy i Wilkowicach.

Staros ta  b ie lski  An -
drzej Płonka dziękował 
za wsparcie przy pozyski-

waniu środków na kolejne 
karetki politykom i samo-
rządowcom: Grzegorzowi 
Pudzie, ministrowi fundu-
szy i polityki regionalnej, 
Stanisławowi Szwedowi, 
wiceministrowi rodziny i po-
lityki społecznej, posłowi 
Przemysławowi Drabkowi 
oraz Janowi Chrząszczowi, 
wicewojewodzie śląskiemu. 
– Cieszę się szczególnie ze 
względu na miejsce, w któ-
rym jesteśmy. Czechowice-
-Dziedzice to duże miasto 
z prawie 45 tys. mieszkań-
ców. Nowoczesna karetka 

poprawi ich bezpieczeństwo 
zdrowotne – mówił starosta 
Płonka. 

Jacek Kasperek, ratow-
nik medyczny z Czechowic-
-Dziedzic, który odebrał z rąk 
starosty kluczyki do nowej 
karetki, wyjaśnia, że w ka-
retce kontenerowej jest wię-
cej miejsca, a tym samym też 
lepszy dostęp medyków do 
pacjenta. Ambulans wyposa-
żony jest w elektryczne no-
sze o imponującej nośności 
300 kg, z wbudowaną funk-
cją wagi pozwalającą dawko-
wać leki już w przeliczeniu 

na wagę pacjenta. Jednym 
z innowacyjnych rozwiązań 
w nowej karetce jest auto-
matyczny system łańcuchów 
śniegowych. Dzięki temu po-
jazd będzie bezproblemowo 
poruszać się po drogach na-
wet w trudnych warunkach zi-
mowych.

W czechowickiej stacji 
Bielskiego Pogotowia Ra-
tunkowego stacjonują 2 ka-
retki. Oprócz przekazanego 
ambulansu kontenerowego 
także dwuletni pojazd. W ca-
łym BPR działa 12 zespołów 
wyjazdowych. (MF)
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jacek kasperek, ratownik medyczny z czechowic-dziedzic, odebrał kluczyki do nowej karetki.
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wSparcie małych ojczyzN
rEGIoN

NajwiękSze  projekty

POWiaT BiElSKi, Zakup taboru do transportu na obsza-
rze Beskidzkiego Związku Powiatowo-Gminnego, wartość 
5 000 000,00 zł, dofinansowanie 4 000 000,00 zł,
Rozbudowa al. Armii Krajowej, wartość 8 000 000,00 zł, 
dofinansowanie 8 000 000,00 zł,
Rozbudowa ul. Łowieckiej, wartość 11 404 747,00 zł, do-
finansowanie 5 702 373,00 zł,
BiElSKO-Biała, Rozbudowa ul. Eugeniusza Kwiat-
kowskiego wraz z budową obiektu mostowego nad LK 
nr 139, wartość 71 000 000,00 zł, dofinansowanie 35 000 
000,00 zł,
GMiNa PORąBKa, Rozbiórka i budowa nowego mostu 
na Sole, wartość 44 000 000,00 zł, dofinansowanie 15 000 
000,00 zł,
Budowa wodociągu z przyłączami w przysiółku Wiel-
ka Puszcza, wartość 6 715 151,00 zł, dofinansowanie  
6 379 393,00 zł,
GMiNa WilaMOWiCE, Modernizacja układu komuni-
kacyjnego w ramach rewitalizacji historycznego centrum, 
wartość 12 500 000,00 zł, dofinansowanie 11 875 000,00 zł,
Budowa przedszkola w Pisarzowicach, wartość 12 000 000,00 
zł, dofinansowanie 10 000 000,00 zł,
GMiNa WilKOWiCE, Przebudowa ul. Prostej, wartość 
12 500 000,00 zł, dofinansowanie 11 875 000,00 zł,
Przebudowa dróg w celu udostępnienia oraz poprawy bez-
pieczeństwa dojazdu/dojścia do Centrum Sportu i Rekreacji 
w Wilkowicach, wartość 6 971 317,00 zł, dofinansowanie 
6 971 317,00 zł,
Budowa przedszkola w Mesznej, wartość 8 013 440,00 zł, 
dofinansowanie 6 000 000,00 zł,
GMiNa KOZy, Budowa przedszkola, wartość 12 000 
000,00 zł, dofinansowanie 10 000 000,00 zł,
GMiNa JaSiENiCa, Rozbudowa układu drogowego 
w sąsiedztwie węzła drogi ekspresowej S52 w Jasienicy 
– etap II, wartość 10 526 000,00 zł, dofinansowanie 10 
000 000,00 zł,
GMiNa CZEChOWiCE-dZiEdZiCE, Rozwój infra-
struktury drogowej, wartość 9 771 300,00 zł, dofinansowanie 
9 282 735,00 zł,
GMiNa JaWORZE, Budowa parkingu wraz z przebudo-
wą ul. Wapienickiej i Zdrojowej oraz przebudową mostu, 
wartość 7 500 000,00 zł, dofinansowanie 6 750 000,00 zł,
GMiNa SZCZyRK, Budowa sieci kanalizacji sani-
tarnej w rejonie ulic Szczytowej, Beskidzkiej i Pod 
Brzeziną, wartość 6 500 000,00 zł, dofinansowanie 6 
175 000,00 zł,
GMiNa PSZCZyNa, Rozbudowa dróg powiatowych 
w miejscowości Miedźna i Frydek na odcinku od skrzy-
żowania z ul. Bieruńską do skrzyżowania z ul. Górnoślą-
ską – etap I, wartość 12 000 000,00 zł, dofinansowanie 11 
400 000,00 zł,
Budowa przedszkoli w sołectwach Czarków, Studzienice, 
wartość 12 000 000,00 zł, dofinansowanie 8 000 000,00 zł,
modernizacja basenu przy Powiatowym Zespole Szkół, 
wartość 7 400 000,00 zł, dofinansowanie 6 660 000,00 zł,
GMiNa KOBiÓR, Budowa przedszkola, wartość 12 300 
000,00 zł, dofinansowanie 10 455 000,00 zł,
GMiNa GOCZałKOWiCE-ZdRÓJ, Rozbudowa ul. 
Powstańców Śl. wraz z przebudową obiektu mostowego oraz 
budową parkingu, wartość 7 519 200,00 zł, dofinansowanie 
7 143 240,00 zł,
GMiNa PaWłOWiCE, Poprawa bezpieczeństwa prze-
ciwpożarowego, wartość 6 894 000,00 zł, dofinansowanie 
6 549 300,00 zł,
GMiNa SuSZEC, Rozbudowa Zespołu Szkolno-Przed-
szkolnego w Rudziczce, wartość 6 953 000,00 zł, dofinan-
sowanie 5 910 050,00 zł.

rządowy fuNduSz rozwoju dróG 2024

Dofinansowanie dla samorządów w najbliższych latach: 
MiaSTO BiElSKO-Biała, Rozbudowa ul. Piastowskiej 
w Bielsku-Białej, wartość 45 549 700,00 zł, dofinansowanie  
22 774 850,00 zł,

Przebudowa odcinka ul. Kazimierza Brodzińskiego, war-
tość 10 259 000,00 zł, dofinansowanie 5 129 500,00 zł,
POWiaT BiElSKi, Rozbudowa drogi powiatowej Stru-
mień-Jasienica, wartość 9 959 697,00 zł, dofinansowanie 5 
477 833,35 zł,
Rozbudowa drogi powiatowej Czaniec-Bukowiec-Porąb-
ka w gminie Porąbka – etap II, wartość 14 862 774,00 zł, 
dofinansowanie 8 174 525,70,
GMiNa JaSiENiCa, Rozbudowa układu drogowego w są-
siedztwie węzła drogi ekspresowej S52 w Jasienicy – etap 
I, wartość 4 734 022,00 zł, dofinansowanie 169 125,00 zł,
Rozbudowa drogi w sołectwach Biery i Świętoszówka, 
wartość 8 209 630,00 zł, dofinansowanie 550 000,00 zł,
GMiNa KOZy, Rozbudowa ul. Panienki, wartość 4 374 
534,00 zł, dofinansowanie 1 000 000,00 zł,
GMiNa WilKOWiCE, Budowa i przebudowa ul. Spa-
cerowej oraz przebudowa ul. Wypoczynkowej, wartość  
1 931 830,00 zł, dofinansowanie 1 545 464,00 zł,
POWiaT PSZCZyńSKi, Remont dróg powiatowych  
ul. Śląskiej w Krzyżowicach oraz Boryńskiej w Warszo-
wicach, wartość 3 773 000,00 zł, dofinansowanie 2 263 
800,00 zł,
Remont dróg powiatowych ul. Katowickiej, Chopina, Ba-
talionów Chłopskich w Pszczynie, wartość 3 235 350,00 
zł, dofinansowanie 1 941 210,00 zł,
GMiNa PaWłOWiCE, Rozbudowa ul. Pieczarkowej, 
przebudowa odcinka ul. Polnej oraz budowa drogi gminnej 
równoległej do ul. Polnej, wartość 10 594 800,00 zł, dofi-
nansowanie 5 297 400,00 zł,
GMiNa PSZCZyNa, Rozbudowa ul. Lipowej w Wiśle 
Wielkiej, wartość 1 482 315,00 zł, dofinansowanie 1 037 
620,50 zł,
Rozbudowa ul. Braci Jędrysików, wartość 633 830,00 zł, 
dofinansowanie 443 681,00 zł.

bezpieczeńStwo

Łączne dofinansowanie do zakupu wozów bojowych  
dla OSP w latach 2016-2023 wyniosło 31 216 958 zł:
 w powiecie bielskim – 26 samochodów
 w powiecie cieszyńskim – 29
 w powiecie pszczyńskim – 7
 w powiecie żywieckim – 34  łącznie – 96

Łączne dofinansowania do zakupu wozów bojowych dla 
komend PSP w latach 2016-2023 wyniosło 33 731 811 zł:
 Bielsko-Biała – 14 samochodów
 Cieszyn – 10
 Pszczyna – 8
 Żywiec – 5  łącznie – 37

Z budżetu Państwa dofinansowano budynek Komendy 
Powiatowej PSP w Cieszynie kwotą 12 476 438 zł.

Od 2016 r. dofinansowano zakup 23 karetek dla jednostek 
pogotowia ratunkowego:
 Bielsko-Biała i powiat bielski – 9 karetek
 powiat cieszyński – 6
 powiat żywiecki – 8

domy pomocy SpołeczNej

Na utrzymanie, wyposażenie i remonty DPS-ów w latach 
2019-2023 wydano:
 w powiecie bielskim – 14 577 177,78 zł
 w powiecie pszczyńskim – 12 908 861,75 zł

W 2020 i 2023 r. z Funduszu Solidarnościowego przekazano 
na Program „Asystent osobisty osoby niepełnosprawnej”:
 w mieście Bielsko-Biała – 2 307 060,00 zł
 w powiecie bielskim – 5 978 954,98 zł
 w powiecie pszczyńskim – 766 972,36 zł

W latach 2019-2023 z Funduszu Solidarnościowego prze-
kazano na Rządowy program „Opieka wytchnieniowa”:
 w mieście Bielsko-Biała – 1 560 619,95 zł
 w powiecie bielskim – 3 390 509,52 zł
 w powiecie pszczyńskim – 761 969,20 zł

Rządowe działania na rzecz roz-
woju Polski to nie tylko wielkie in-
westycje strategiczne, ale również 
wsparcie udzielane samorządom 
lokalnym. – Taki model działania 
pozwolił naszemu krajowi na duży 
krok w rozwoju. W naszych gmi-
nach i powiatach korzystne zmiany, 
jakie się dokonały w ostatnich la-
tach, są szczególnie dobrze widocz-
ne – mówi Jan Chrząszcz, od ośmiu 
lat wicewojewoda śląski.

Wicewojewoda Jan Chrząszcz 
podkreśla, że programów, które 
z poziomu centralnego wspierały lo-
kalne społeczności, nie tylko samo-

rządy, ale i instytucje oraz rodziny, 
w ostatnich latach było kilkadzie-
siąt. To nie tylko sztandarowe dla 
rządu Prawa i Sprawiedliwości pro-
gramy społeczne, jak Rodzina 500 
plus, ale i tarcze antykryzysowe dla 
przedsiębiorców. Do samorządów 
pomoc rządowa skierowana była 
przede wszystkim jako dofinanso-
wanie do inicjatyw powstających na 
szczeblu lokalnym, mających służyć 
wszystkim mieszkańcom naszego te-
renu. Przykładami są tutaj Program 
Inwestycji Strategicznych, Rządowy 
Fundusz Rozwoju Dróg i Rządowy 
Fundusz Inwestycji Lokalnych.

jan chrząszcz,

i wicewojewoda Śląski:
działania rządu, którego reprezentan-
tem w województwach są wojewodo-
wie, nie obejmują jedynie wielkich 
przedsięwzięć, kluczowych dla roz-
woju całego regionu, a nawet kraju. 
jako przykład niech posłuży, że obok 
najważniejszych połączeń komuni-
kacji drogowej, dróg ekspresowych i 
autostrad, większość z nas korzysta z 
dróg lokalnych, utrzymywanych i bu-
dowanych przez samorządy. wojewo-
da z jednej strony wykonuje rządowe 
zadania w swoim regionie, z drugiej 
zaś przekazuje na poziom centralny 
lokalne oczekiwania mieszkańców co 
do zagospodarowania i rozwoju swo-
ich regionów. dzięki takiej współpracy 
mogły w ostatnich latach powstać nie 
tylko setki kilometrów najważniejszych 

arterii komunikacyjnych, ale również 
wiele dróg łączących poszczególne 
powiaty, gminy i dzielnice.
Taki model współpracy rządu i samo-
rządów, który w ostatnich latach mia-
łem okazję wypełniać z dużą satysfak-
cją dla naszego regionu, dotyczył wielu 
dziedzin codziennego życia. oprócz 
najbardziej dostrzegalnych inwestycji 
drogowych, było to również np. wspar-
cie w sytuacjach kryzysowych, w pod-
noszeniu bezpieczeństwa, ratownictwa 
wszelkiego rodzaju, czy – już nie tak 
łatwo widoczna – pomoc społeczna. 
Tego rodzaju działań było bardzo wiele 
i cieszę się, że znacząco przyczyniły się 
zarówno do rozwoju naszego regionu, 
jak i dobrobytu oraz bezpieczeństwa 
jego mieszkańców.
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w obliczu kryzySów
W latach 2015-2023 wicewoje-

woda Jan Chrząszcz uczestniczył 
w akcjach ratowniczych w ok. 70 
wydarzeniach związanych z różne-
go rodzaju katastrofami: ulewnymi 
deszczami i powodziami, osuwi-
skami, roztopami, silnymi wiatra-
mi, katastrofami budowlanymi, 
m.in. wybuchem gazu w Szczyr-
ku w 2019 r. Do zadań wojewody 
należy nie tylko udział w sztabie 
kryzysowym i wsparcie admini-
stracyjne w koordynacji pracy ra-
towników. Jego działania obejmują 
również udzielanie pomocy dla 
osób dotkniętych kataklizmami.

– Południowa, w dużej mierze po-
łożona w górach, część wojewódz-
twa śląskiego szczególnie narażona 
jest na zagrożenia osuwiskowe. Zna-

jąc te problemy nadzorowałem – ze 
strony administracji rządowej – pra-
ce związane z przeciwdziałaniem ru-
chom osuwiskowym i usuwaniem ich 
skutków – wyjaśnia Jan Chrząszcz.

GruNty dla działań 
publiczNych

W latach 2019-2023 Wojewo-
da Śląski udzielił łącznie 94 zgody 
na dokonanie darowizny na rzecz 
jednostek samorządu terytorialne-
go nieruchomości Skarbu Państwa. 
Jak wyjaśnia wicewojewoda Jan 
Chrząszcz, zdecydowana większość 
obejmowała grunty pod planowane 
inwestycje lokalnych samorządów, 
a więc budowę dróg, budynków 
mieszkalnych i obiektów użytecz-
ności publicznej.
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Nowe miejSce dla kSiążek
W Kaniowie Gminna Biblioteka Publiczna w Bestwinie udostępniła nową siedzibę swojej filii. Czytelnicy 

zyskali więcej miejsca i łatwiejszy dostęp do księgozbioru.

Filia w Kaniowie z tzw. 
Domu Gromadzkiego prze-
niosła się na drugą stronę ul. 
Batalionów Chłopskich, do 
byłego ośrodka zdrowia. 29 
września miało miejsce otwar-
cie filii, połączone z finisażem 
wystawy malarstwa Bogumi-
ły Klimas-Durtan „Przez pry-
zmat natury”. Artystka należy 
do Grupy Plastyków „Jaskół-
ka”, na wystawie zaprezento-
wała kompozycje kwiatowe, 
morze, góry i bestwiński kra-
jobraz, które stanowią główną 
tematykę jej twórczości.

War to  nadmienić ,  że 
Gminną Bibliotekę Publicz-
ną w Bestwinie wraz z trzema 
filiami wizytowała niedawno 
Komisja Kultury, Zdrowia 
i Bezpieczeństwa Publicznego 
Rady Gminy Bestwina, któ-
rej przewodniczył radny Grze-
gorz Owczarz. Członkowie 
komisji oraz pozostali rad-
ni z przewodniczącym Rady 
Gminy Jerzym Stanclikiem 
zapoznali się z działalnością 
biblioteki, księgozbiorem, sta-
tystykami czytelnictwa i wa-

runkami lokalowymi. Oferta 
placówki jest bardzo bogata: 
oprócz wypożyczania literatu-
ry to również spotkania z pi-
sarzami czy podróżnikami, 
zajęcia wakacyjne, konkursy, 
teatrzyki, warsztaty plastycz-
ne. O jakości świadczą nagro-
dy i wyróżnienia zdobywane 
na przestrzeni lat.

Gminna Biblioteka Publicz-
na w Bestwinie po raz 9. była 
w tym roku organizatorem Gry 

Wiejskiej, a więc konkursu 
wymagającego z jednej stro-
ny wiedzy o kulturze, histo-
rii i aktualnych wydarzeniach 
z życia gminy, a z drugiej – 
jako że to gra terenowa – uda-
nia się w wyznaczone miejsce 
i znalezienia odpowiedzi na 
zadane pytanie. Te były bar-
dzo różne – od liczenia drzew 
i znajomości nazw krzewów 
czy nazwisk założycieli To-
warzystwa Miłośników Ziemi 

Bestwińskiej, po zrobienie so-
bie „selfie” z puszką Internetu 
Orion. W tym roku w zawo-
dach uczestniczyło 20 osób. 
Poziom był bardzo wyrów-
nany, toteż aż dziewięć osób 
zdobyło pierwsze miejsce: 
Sebastian Szafarczyk, Joanna 
Szafarczyk, Krzysztof Szafar-
czyk, Zuzanna Lindert, Aga-
ta Tarasiewicz, Filip Frączek, 
Sławomir Frączek, Izabela Frą-
czek, Marika Frączek. (r)

GmINA bESTwINA

arTur Beniowski,
wójt gminy Bestwina:

czy ludzie coraz mniej czytają? 
Może, ale nie dotyczy to naszej 
gminy, przynajmniej sądząc po 
ruchu w gminnej bibliotece i 
jej trzech filiach, a więc pla-
cówkach zlokalizowanych w 
każdym z naszych sołectw. efek-
tem zainteresowania mieszkań-
ców książkami są wyniki, jakie 
biblioteka od wielu lat osiąga 
w różnego rodzaju rankingach 
czytelnictwa, prowadząc na-

wet wśród bibliotek naszego 
regionu, znanego ze swojego 
wyjątkowego przywiązania do 
słowa pisanego.
co ważne, nasze placówki dotrzy-
mują kroku zmianom, które niesie 
nowoczesna technologia. Trzeba 
zauważyć, jak wiele w ostatnich 
latach przybyło nośników. To już 
nie tylko ebooki i audiobooki, po-
zwalające zapoznać się z literatu-
rą poprzez jej słuchanie. pojawiły 
się platformy oferujące dostęp do 
różnego rodzaju książek, także 
wielu nowości. nasza Gminna 
Biblioteka publiczna wszystkie 
te udogodnienia oferuje swoim 
czytelnikom.
cieszy również to, że działalność 
nie sprowadza się jedynie do 
samych książek, ale obejmuje 
propagowanie całej kultury, 
czego najlepszym przykładem 
są wystawy malarskie. każda z 
naszych placówek jest również 
miejscem aktywnej integracji i 
spotkań lokalnej społeczności.

jeSieNNe iNweStycje

Ruszają prace przy modernizacji 
ulicy Starowiejskiej w Bestwinie. 
Wkrótce rozpoczną się też inne ro-
boty – wykonanie oświetlenia bieżni 
lekkoatletycznej, a także przebudo-
wy kolejnych dróg.

Obecne prace przy ul. Starowiej-
skiej to I etap modernizacji, obej-
mujący częściowe wzmocnienie 
podbudowy, budowę odwodnienia 
i położenie nakładki asfaltowej. Prze-
budowa ok. 1 km drogi będzie kosz-
tować ok. 1 mln zł, z tego 400 tys. zł 
Gmina pozyskała z funduszu Urzędu 
Marszałkowskiego na modernizację 
dróg rolniczych.

Jak wyjaśnia wójt Artur Beniow-
ski, Gmina ostatnio pozyskała również 
2 360 820 zł dofinansowania z Rzą-
dowego Programu Inwestycji Strate-
gicznych na kolejne zadania związane 
z remontami dróg gminnych. Pienią-
dze będą przeznaczone na przebudowy 
odcinków ul. Dworskiej w Kaniowie, 
ul. Jodłowej w Bestwinie i II etap ul. 
Pszczelarskiej w Janowicach. Tu rów-

nież zakres robót obejmie wzmocnie-
nie podbudowy, utwardzenie poboczy, 
położenie nowych nakładek asfalto-
wych i częściowo wybudowanie od-
wodnienia.

Prace zostaną przeprowadzone jesz-
cze w tym roku, podobnie jak wykona-
nie oświetlenia bieżni lekkoatletycznej 
na stadionie w Bestwinie. – Codzien-
nie od wczesnych godzin rannych aż 
do zapadnięcia zmroku można oglądać 
biegające osoby. I to w różnym stopniu 
zaawansowania, od początkujących po 
wyczynowców. Oświetlenie umożliwi 
korzystanie z bieżni także wieczorami, 
więc zapewne jeszcze więcej osób bę-
dzie miało szansę skorzystać z obiektu 
– wyjaśnia wójt. Zbudowana przed kil-
ku laty profesjonalna bieżnia ma 400 
m długości i odpowiednie do biegania 
podłoże. Dlatego cieszy się taką popu-
larnością, nie tylko wśród mieszkań-
ców Bestwiny. Oświetlenie to koszt 
ponad 100 tys. zł, z tego ponad 80 tys. 
zł pochodzi z dofinansowania pozy-
skanego z Lokalnej Grupy Rybackiej 
„Bielska Kraina”. (ł)

deSzczowe zawody Strażaków
W strugach deszczu 23 września 
jednostki OSP gminy Bestwina 
rywalizowały podczas zawodów 
sportowo-pożarniczych na bo-
iskach KS Bestwinka. Strażacy 
mają się czym pochwalić.

Z zawodów,  momentami 
w prawdziwej ulewie, ze względów 
bezpieczeństwa usunięto przeszko-
dy, takie jak płotki, równoważnia 
czy ścianka. Ale nawet mimo to 
współzawodnictwo dostarczyło 
niezapomnianych wrażeń, zaś dy-
miąca grochówka z kuchni polowej 
dodatkowo rozgrzewała uczestni-
ków. Udział wzięły straże pożar-
ne z Bestwiny, Bestwinki, Janowic 
i Kaniowa. Nad przestrzeganiem 
regulaminu i ustaleniem ostatecz-
nych wyników czuwała komisja 
sędziowska Państwowej Straży Po-
żarnej pod przewodnictwem bryg. 
Piotra Midora.

Wśród gości obecny był wójt Ar-
tur Beniowski, poseł Przemysław 
Drabek i wicewojewoda śląski Jan 
Chrząszcz. Wójt Artur Beniowski, 
a zarazem członek Zarządu Oddzia-
łu Powiatowego ZOSP RP, wspól-
nie z prezesem Zarządu Gminnego 
OSP Zygmuntem Łukosiem wrę-
czył puchary i medale. Zwycięży-
ła męska drużyna OSP Kaniów, 
najlepszy team kobiecy pochodzi 
z OSP Bestwinka, skąd wywodzą 
się także zwycięzcy w kategorii 

chłopców z Młodzieżowych Dru-
żyn Pożarniczych. Najlepsza druży-
na MDP dziewcząt reprezentowała 
z kolei OSP Janowice.

Ciekawostką był pokaz wyre-
montowanej zabytkowej sikawki 
ręcznej – pompy tłokowej będą-
cej w posiadaniu OSP Janowice. 
Sprzęt, pamiętający początki ochot-
niczego pożarnictwa, spisał się bar-
dzo dobrze, każdy mógł się o tym 
przekonać osobiście.

Przy okazji warto wspomnieć 
o sukcesach strażaków z gminy 
Bestwina, jakie odnieśli w ostatnim 
czasie. I tak drużyna OSP Bestwina 
w składzie: Marta Gandor-Golik, 
Mateusz Kubik, Konrad Kraus i Da-
riusz Orłowski (kierownik zespołu) 

zdobyła złoto podczas XII Między-
narodowych Maltańsko-Strażackich 
Manewrów Ratowniczych, jakie 
odbyły się w Tresnej od 15 do 17 
września. Organizatorzy przygoto-
wali różnorodne konkurencje, m.in. 
pozorację wypadku paralotniarza, 
upadek samochodu w przepaść, am-
putację nogi przez piłę spalinową, 
próbę samobójczą, zakrztuszenie 
dziecka i reanimację.

Z kolei OSP Kaniów na VII Pod-
babiogórskich Zawodach Ratow-
niczo-Gaśniczych zajął 9. miejsce 
rywalizując z kilkudziesięcioma za-
stępami Ochotniczych Straży Pożar-
nych z 10 powiatów. Turniej został 
rozegrany 8 i 9 września w Lacho-
wicach w gminie Stryszawa. (sl)
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plaNy w komplecie
Plan zagospodarowania przestrzennego dla 

sołectwa Jasienica został uchwalony na sesji 

w piątek 29 września. Oznacza to, że wszystkie 

sołectwa gminy Jasienica mają nowe plany 

zagospodarowania, odpowiadające potrzebom 

mieszkańców, przedsiębiorców i instytucji 

publicznych funkcjonujących na ich terenie.

– Zakończyliśmy długo-
letni proces uchwalania pla-
nów – wyjaśnia wójt gminy 
Jasienica Janusz Pierzyna. 
Ponad dekadę temu Gmina 
przystąpiła do zmiany Stu-
dium uwarunkowań, niezbęd-
nego do uchwalania planów 
zagospodarowania dla po-
szczególnych sołectw. Gdy 
większość formalności była 
już załatwiona, w 2015 r. 

nagle zmieniły się przepisy. 
Wydawało się wtedy, że całą 
procedurę trzeba będzie po-
wtarzać od nowa.

Jak przypomina Janusz Pie-
rzyna, Gminie udało się wtedy 
obronić Studium, ale kosztem 
wielu dodatkowych eksper-
tyz, pracy, czasu i pieniędzy. 
Wielokrotnie Gmina musiała 
przedkładać dokumentację do 
opiniowania około 40 różnych 

instytucji, które w różnym cza-
sie, często przekraczając ter-
miny, wnosiły swoje uwagi. 
Jednym z podstawowych pro-
blemów był częsty brak zgo-
dy Ministerstwa Rolnictwa 

na przekwalifikowanie wielu 
gruntów rolniczych III klasy 
na budowlane. W innych miej-
scach nie udawało się uzyskać 
takiej zgody od innych insty-
tucji ze względu na możliwy 

negatywny wpływ na środo-
wisko.

– Tak wtedy, jak i później 
na każdym etapie uzgodnień, 
walczyliśmy o każdą działkę, 
jaką mieszkańcy zgłosili do 

przekwalifikowania na grunty 
budowlane. Nie wszystko się 
udało, ale cieszę się, że nasz 
upór i praca przyniosły w zde-
cydowanej większości korzyst-
ne rezultaty – mówi wójt. (uGj)

GmINA jASIENIcA

janusz pierzyna,
wójt gminy jasienica:

zakończyliśmy w naszej gmi-
nie proces uchwalania nowych 
planów zagospodarowania 
przestrzennego. cieszę się, że 
mamy to już za sobą, i mam na-
dzieję, że w ciągu najbliższych 

kilkudziesięciu lat będą one do-
brze służyły rozwojowi naszych 
miejscowości. nowe ustalenia 
ułatwiają życie mieszkańców, 
pozwalając im dysponować 
swoimi nieruchomościami i 
sprzedawać grunty. umożliwia-
ją również przedsiębiorcom, a 
także instytucjom publicznym, 
m.in. tym podlegającym na-
szej Gminie, na długofalowe 
planowanie swojego rozwoju, 
inwestowanie, budowę nowych 
czy modernizację istniejących 
obiektów.
przy okazji przyjętych planów 
warto sobie uświadomić, jak 
bardzo wzrosła wartość naszych 
nieruchomości – zarówno tych 
prywatnych, jak i publicznych, 
z których wspólnie korzystamy.

centrum sołectwa jasienicy z lotu ptaka.
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kolej
W ciągu najbliższych pięciu-sześciu 
lat na torach pomiędzy Bielskiem 
a Skoczowem pojawią się pierwsze 
pociągi. – Niskoemisyjna komuni-
kacja znacznie ożywi cały region 
i umożliwi dojazd także mieszkań-
com naszej gminy – mówi wójt Ja-
nusz Pierzyna, a zarazem członek 
Zarządu aglomeracji Beskidzkiej.

– Cieszę się, że tak bardzo przybliży-
ła się całościowa modernizacja linii nr 
190 na odcinku przebiegającym przez 
Jasienicę, Świętoszówkę i Grodziec. Od 
wielu lat angażowałem kolegów samo-
rządowców ze Śląska Cieszyńskiego 
w ten projekt, udało się ich przekonać, 
aby wspólnie zabiegać o finansowanie, 
bowiem to szansa na rozwój całego re-
gionu – wyjaśnia Janusz Pierzyna.

Stowarzyszenie Aglomeracja Be-
skidzka, w skład której wchodzi rów-
nież Gmina Jasienica, w czwartek 28 
września podpisała umowę z PKP PLK 
S.A. na gruntowną rewitalizację linii nr 
190 pomiędzy Bielskiem-Białą a Sko-
czowem. Całość ma kosztować ok. 350 
mln zł, z tego samorządy regionu złożą 
się proporcjonalnie na wkład w wyso-
kości 52,5 mln zł. Do inwestycji swój 
udział wniosą samorządowe Woje-
wództwo Śląskie, powiaty cieszyński 
i bielski, miasta Bielsko-Biała, Cieszyn, 
Ustroń i Wisła, a także gminy Jasieni-
ca, Skoczów, Goleszów. Warto pod-
kreślić, że Cieszyn, Goleszów, Ustroń 
i Wisła nie leżą przy przeznaczonej do 
modernizacji trasie, a mimo to włączają 
się w projekt, gdyż dzięki niemu uzy-
skają szybkie kolejowe połączenie ze 
wschodnią częścią regionu, Bielskiem 
i dalej, z Małopolską zachodnią. – To 
historyczna linia kolejowa, która przez 
dziesięciolecia mocno wspierała roz-

wój miejscowości naszej gminy i całe-
go regionu. W czasach, w których coraz 
większą uwagę zwraca się na transport 
niskoemisyjny, linia kolejowa umożliwi 
mieszkańcom regionu szybki i wygod-
ny przejazd. Przyczyni się też znacząco 
do rozwoju turystyki na naszym terenie 
– mówił wójt.

W najbliższych tygodniach zostanie 
ogłoszony przetarg na studium projek-
towo-techniczne oraz opracowanie do-
kumentacji projektowej, które powinny 
być gotowe do 2026 r. Sama inwestycja 
ma zająć ok. 3 lat, ale w Aglomeracji 
Beskidzkiej liczą, że pierwsze pociągi 
na trasie pojawią się jeszcze w 2028 r.

Przyjęto, że linia kolejowa zostanie 
wybudowana praktycznie od nowa, tzn. 
powstanie nowa nawierzchnia torowa, 
przewidziano budowę lub modernizację 
kilkudziesięciu obiektów inżynieryj-
nych, przejazdów i przejść kolejowych, 
ale także utworzenie nowych przystan-
ków kolejowych, m.in. wzdłuż linii na 
terenie gminy Jasienica. Linia 190 
w porównaniu z zawieszoną w 2009 
r. poprzedniczką będzie bardzo nowo-
czesna. Wprowadzone będą korekty 
dotychczasowych krzywych i łuków, 
co umożliwi podniesienie prędkości do 
nawet 120 km/h na odcinkach prostych 
i 70 km/h na łukach. (uGj)

ruSzyły wierceNia
Pierwsze obroty wierteł na działce w Grodźcu – to 
znak, że ruszyły poszukiwania źródeł geotermal-
nych. – Mam nadzieję, że już wkrótce będziemy 
mogli myśleć o wykorzystaniu gorących i być 
może leczniczych wód z głębi ziemi – mówi wójt 
Janusz Pierzyna.

W piątek 29 września świeżo postawione urządzenie 
wiertnicze o wysokości 36 metrów rozpoczęło pracę – 
odwiert do głębokości nawet 2 kilometrów. – Dla nas to 
historyczny moment. Jeśli nasze ustalenia się potwier-
dzą, to już w najbliższych tygodniach będziemy wie-
dzieć, czy w tym miejscu są zasoby ciepłej wody i o 
jakiej skali. Od tego będą zależeć dalsze plany co do za-
stosowania geotermii – wyjaśnia wójt Janusz Pierzyna.

Przypomniał, że dzisiejsze prace to efekt długo-
letnich zabiegów, jakie podjął już pod koniec lat 90. 
ub.wieku. Wtedy zlecił prof. Julianowi Sokołowskiemu 
opracowanie dotyczące możliwości występowania wód 
geotermalnych na terenie gminy Jasienica. Zgodnie 
z nim, z dużym prawdopodobieństwem ciepłe źródła 
występują właśnie pod Grodźcem. W kolejnym etapie 
w 2004 r. wójt starał się zakupić działkę w Grodźcu 
o powierzchni 5,5 hektara od Instytutu Zootechniki, 
następnie rozpoczął najtrudniejszą część projektu – 
pozyskanie finansowania bardzo drogiego odwiertu. 
Środkiem do tego celu było utworzenie w 2018 r. Jasie-
nickiego Kurortu Zamkowego i wpisanie go do ogól-
nopolskiej strategii rozwoju turystyki.

– Gratuluję wójtowi, że z taką determinacją zabie-
gał o ten odwiert. I cieszę się, że mogłem wesprzeć te 
starania w Narodowym Funduszu Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej oraz Ministerstwie Środowiska, 
bo bogate złoża gorących wód walnie przyczynią się 
do rozwoju turystyki i branży rehabilitacyjnej, a tym 
samym rozwoju całego naszego regionu – mówił pod-
czas uruchomienia odwiertu poseł Stanisław Szwed, 
wiceminister rodziny i polityki społecznej.

Przygotowany projekt Gminy Jasienica umożliwił 
bowiem w 2021 r. złożenie wniosku o dofinansowanie 
z programu „Udostępnianie wód termalnych w Polsce” 
Narodowego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospo-
darki Wodnej. Jako jedna z 15 gmin w skali całej Polski 
Jasienica uzyskała takie dofinansowanie w wysokości 
14 866 786 zł. Po wyborze najpierw Inżyniera Kon-
traktu, a następnie na początku tego roku wykonawcy, 
firma Exalo Drilling S.A., przystąpiła do utworzenia 

utwardzonego placu budowy i postawienia urządzenia 
wiertniczego oraz całego zaplecza. Teraz ruszyły prace, 
które potrwają kilka najbliższych miesięcy.

Otwór poszukiwawczo-rozpoznawczy wód ter-
malnych „Jasienica GT-1” może sięgać do głębo-
kości prawie 2 km. Wykonawca przewiduje, że już 
w najbliższych tygodniach będzie wiadomo, czy są 
gorące źródła. W kolejnych miesiącach zostaną prze-
prowadzone szczegółowe badania próbek i ich opis, 
niezbędne do sporządzenia dokładnej dokumentacji. 
Na jej podstawie będzie można wystąpić o koncesję 
na użytkowanie ciepłych źródeł.

– Jeśli nasze przypuszczenia się potwierdzą, po-
wstanie kompleks rehabilitacyjny z odpowiednim 
zapleczem. Myślę, że będziemy mieli swój udział 
w inwestującej spółce, ale raczej mniejszościowy, bo 
na budowę będzie potrzeba co najmniej 500-600 mln 
zł, toteż tego zadania podejmie się najprawdopodob-
niej prywatny podmiot – mówi wójt. (uGj)

linia kolejowa przebiegająca przez gminę 
jasienica zostanie praktycznie wybudowana 
od nowa.
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wójt janusz pierzyna i wiceminister stanisław szwed uroczyście 
zainaugurowali prace wiertnicze.
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hala Na NajwyżSzym poziomie
Gmina Kozy może się już 
pochwalić w pełni nowocze-
sną halą sportową. Obiekt 
służył będzie w głównej mie-
rze lokalnej społeczności – 
uczniom na potrzeby zajęć 
wychowania fizycznego oraz 
klubom na realizowanie ak-
tywności swoich podopiecz-
nych w czasie wolnym.

Czwartek 28 września 2023 
r. to dzień, który już na stałe za-
pisał się w historii koziańskiej 
społeczności. Oficjalne otwar-
cie hali sportowej było wyda-
rzeniem wyczekiwanym przez 
środowisko. Pewnie też dlate-
go towarzyszyła mu wyjątko-
wo radosna atmosfera i znaczna 
frekwencja, bo na uroczystość 
przybyli mieszkańcy, sportow-
cy, przedstawiciele organizacji 
i klubów sportowych, politycy, 
samorządowcy, przedsiębior-
cy, wykonawcy oraz miłośnicy 
sportu z całego regionu.

Z programem tanecznym 
wystąpiły dzieci i młodzież 
z Kóz działający w ramach 
grupy tanecznej Studia Tańca 
RootArt. Zaproszeni goście gra-
tulowali zakończenia inwestycji, 
nie mogło też zabraknąć poświę-
cenia obiektu, czego dokonał ks. 
proboszcz Andrzej Piotrowski. 
Dzięki współpracy z Nadle-
śnictwem Bielsko obecni go-
ście otrzymali sadzonki drzew, 
symbolizujące wzrost i roz-
wój najmłodszych koziańskich 
sportowców. Stąd motto towa-
rzyszące otwarciu hali – „Tre-
nuj i rośnij w siłę”. Uroczystość 
uświetnił sportowy „chrzest bo-
jowy”, a więc siatkarski mecz 

BKS Bostik Bielsko-Biała 
w składzie z reprezentantkami 
Polski przeciwko zespołowi 
z czeskiej Ostrawy.

Pełnowymiarowe boisko do 
piłki ręcznej, futsalu i koszy-
kówki, zamontowane bram-
ki, kosze oraz specjalne kotary, 
umożliwiające podział na trzy 
niezależne sekcje, niezbędne 
zaplecze szatniowe, sanitarne 

i magazynowe, sala fitness i si-
łownia, a także trybuny mogące 
pomieścić równocześnie nawet 
200 osób – to najistotniejsze ele-
menty infrastrukturalne odno-
szące się do nowoczesnej hali 
w Kozach. Już we wrześniu ko-
rzystali z niej uczniowie – za-
równo Szkoły Podstawowej nr 
2, jak i Liceum Ogólnokształ-
cącego – szybko przekonując 

się o walorach obiektu. Duży 
komfort zapewnia połączenie 
„podstawówki” z halą specjalną 
przewiązką. Obiekt prezentuje się 
dzięki temu nie tylko okazale, ale 
i odznacza się funkcjonalnością.

Budowa hali rozpoczęła 
się w sierpniu 2021 roku, co 

było możliwe po uprzednim 
uzyskaniu przez Gminę Kozy 
dofinansowania ze środków 
rządowych. Realizacja zadania 
łatwa nie była, bo okres pande-
mii, a następnie perturbacje po 
wybuchu wojny na Ukrainie, 
wpłynęły na wzrost cen, także 

tych mających wpływ na osta-
teczny koszt inwestycji. Hala 
wybudowana została nakładem 
ponad 13 mln zł, z czego prze-
szło 9 mln to kwota pochodząca 
ze środków budżetu państwa – 
5 mln zł Gmina Kozy otrzymała 
z Rządowego Funduszu Inwe-
stycji Lokalnych, niespełna 4 
mln zł w ramach dotacji z Mi-
nisterstwa Sportu i Turystyki.

Warto dodać, że obecnie 
wciąż trwają prace związane 
z zagospodarowaniem tere-
nu wokół hali. Obejmują one 
choćby montaż bieżni do bie-
gów oraz skoku w dal. Poza 
tym w przestrzeni służącej spor-
towi i rekreacji powstanie plac 
z profesjonalnymi urządzeniami 
do ćwiczeń zewnętrznych, plac 
zabaw dla dzieci, a także boiska 
do koszykówki wraz z trybuna-
mi i niezbędną infrastrukturą to-
warzyszącą. (Man)

GmINA Kozy

duSzoNki były SmaczNe
To jedna z tych imprez, 
która na stałe wpisała się 
w kalendarz wydarzeń 
wzbudzających w gminie 
Kozy szczególne zaintere-
sowanie.

Festiwal Koziańskich 
Duszonek i tym razem oka-
zał się świetną inicjatywą na 
wspólne spędzenie sobotnie-
go popołudnia 7 paździer-
nika. Jako miejsce posłużył 
teren placu zabaw na ulicy 
Wrzosowej, na który wobec 
łaskawej aury przybyło sporo 
chętnych, zwłaszcza miesz-
kańców gminy Kozy pamię-
tających poprzednie edycje 
imprezy. Były to zarazem 
w dużej mierze osoby, które 
zdecydowały się podjąć wy-
zwanie przygotowania duszo-
nek w swoich kociołkach.

Gdy już paleniska zostały 
na dobre rozgrzane, a następ-
nie przyrządzono smaczne 
potrawy według rozmaitych 

receptur, przyszła pora na 
degustację. Po sprawdzeniu 
dokonanym przez uczestni-
ków wydarzenia zapadły roz-
strzygnięcia. Miano mistrzów 
przypadło reprezentacji Li-
ceum Ogólnokształcącego 
im. Baczyńskiego z ich „Ko-
ciołkiem Baczyna”. Miejsca 
w kolejności 1-3 zdobyli: 

Centrum Sportowo-Wido-
wiskowe, Mateusz Sołczy-
kiewicz oraz Urzędnicy UG 
Kozy. Co najważniejsze, 
każda z drużyn przysporzyła 
obecnym przyjemnych sma-
kowych doznań, dokładając 
staranności, by duszonkową 
imprezę wspominano jak naj-
lepiej. (r)

maliNowa zaGroda NajpiękNiejSza
Rozstrzygnięty został tego-
roczny konkurs „Piękna wieś 
województwa śląskiego”. 
Jedna z nagród, w kategorii 
najpiękniejsza zagroda wiej-
ska, trafiła do gminy Kozy.

Alicja i Antoni Handzliko-
wie z Kóz to właściciele i au-
torzy „Malinowej zagrody”. 
Jury konkursowe nagrodzi-
ło trud tworzonego od wielu 
lat gospodarstwa, łączącego 
miejsce do wypoczynku z ma-
łym skansenem, altaną god-
ną pałacowych ogrodów oraz 
mnóstwem kolorów, przy tym 
odznaczającej się starannie 
dobraną i wypielęgnowaną 
roślinnością. Poza przestrze-
nią rekreacyjną gustownie za-
gospodarowana została także 
część mieszkalna, ale i gospo-
darcza, w której nie brakuje 
zwierząt – stada ozdobnego 
drobiu, gołębi oraz piesków. 
To wyjątkowe miejsce na ma-
pie gminy Kozy, które już na 

pierwszy rzut oka wyraźnie 
wskazuje na ogrodniczy talent 
państwa Handzlików.

Konkurs „Piękna wieś 
województwa śląskiego” 

uroczyście rozstrzygnięty zo-
stał w czwartek 28 września 
w Hotelu Ibis w Bielsku-Bia-
łej podczas Forum Sołtysów 
Województwa Śląskiego. (red)

jako smakowo najlepsze podczas dorocznego festiwalu oceniono 
duszonki wykonane przez reprezentację liceum ogólnokształcącego 
w kozach.

podczas uroczystej gali państwo alicja i antoni handzlikowie z kóz odebrali 
prestiżową nagrodę za stworzenie najpiękniejszej zagrody wiejskiej w 
całym województwie śląskim.
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jacek kaliński,
wójt gminy kozy:

To kolejne przedsięwzięcie in-
westycyjne służące naszej spo-
łeczności, które ściśle związane 
jest z prozdrowotnym rozwojem 
mieszkańców. Możemy poszczycić 
się nowoczesnym i funkcjonalnym 
obiektem, na miarę naszych po-
trzeb, bo pozwalającym na or-

ganizację lekcji szkolnych nawet 
trzech grup równocześnie. To 
ważne o tyle, że właśnie dzieci 
i młodzież mają być głównymi 
beneficjentami hali sportowej z 
prawdziwego zdarzenia. jestem 
przekonany, że niebawem w 
hali gościć będziemy też kolejne 
wydarzenia o charakterze spor-
towym i rekreacyjnym.

nowa hala sportowa w kozach to obiekt, który prezentuje się imponująco, 
a przy tym odznacza się funkcjonalnością pod kątem jego użytkowania.

wstęgę na otwarcie nowego obiektu przecinali: wójt jacek kaliński, przewodniczący rady Gminy Miłosz zelek, 
dyrektor szkoły podstawowej nr 2 joanna Matlak, przewodnicząca Młodzieżowej rady Gminy joanna Żelichow-
ska, przedstawicielka najmłodszych sportowców iga Mrowiec z grupy tanecznej rootart, senator agnieszka 
Gorgoń-komor, minister funduszy i polityki regionalnej Grzegorz puda, wiceminister rodziny i polityki społecznej 
stanisław szwed, poseł przemysław drabek oraz wicewojewoda śląski jan chrząszcz.

Mecz z udziałem siatkarek Bks Bostik Bielsko-Biała był sportowym akcen-
tem towarzyszącym uroczystości.

po raz pierwszy w historii gminy przyznano tytuł „zasłużonego dla Gminy 
kozy”. To prestiżowe wyróżnienie trafiło w ręce utytułowanego trójboisty 
wiesława wróbla, który uhonorowany został za wyjątkowe zasługi w pro-
mowaniu gminy poprzez osiągnięcia sportowe oraz za wzorowe kształto-
wanie młodych pokoleń sportowców.
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przedSzkole już działa
Początkiem września nastąpiło oficjalne otwarcie nowego przedszkola w Pisarzowicach. Korzyści z 

wybudowania funkcjonalnego obiektu odczuwają już uczęszczający do tej placówki najmłodsi mieszkańcy 

gminy Wilamowice.

– W przedszkolu jest 
komfortowo i przestronnie, 
a przy tym przyjaźnie, to-
też dzieci chętnie spędzają 
w nim czas – to opinie, któ-
re pojawiają się po raptem 
kilku tygodniach działalności 
Przedszkola Publicznego Nr 2 
w Pisarzowicach z Oddziała-
mi Integracyjnymi w całkiem 
nowym budynku przy ulicy 
Szkolnej. Była to największa 
oświatowa inwestycja Gmi-
ny Wilamowice prowadzona 
w ostatnich lat – zwieńczeniem 
szeroko zakrojonych prac stało 
się oficjalne otwarcie placówki 
3 września.

Zajęcia przedszkolne odby-
wają się w dwukondygnacyj-
nym budynku z dziesięcioma 
oddziałami. Realizując inwe-
stycję zadbano o odpowied-
nią infrastrukturę zewnętrzną 

i przeciwpożarową, miejsca 
parkingowe dla samochodów 
osobowych, dojazdy i cią-

gi piesze. Obiekt został przy-
stosowany do potrzeb osób 
niepełnosprawnych poprzez 

zastosowanie dźwigów oso-
bowych oraz dostosowanie 
komunikacji do wymaganych 

szerokości. Zagospodarowa-
nie terenu uzupełniają trzy no-
woczesne place zabaw pokryte 
bezpieczną nawierzchnią oraz 
kolorowa wiata z miejscami do 
siedzenia. Dodatkowo obiekt 
wyposażony został od razu 
w instalację fotowoltaiczną, po-
krywającą większość zapotrze-
bowania na energię elektryczną.

Koszt budowy przedszko-
la wyniósł ostatecznie 12,25 
mln zł, z czego dofinansowanie 

z Rządowego Funduszu Inwe-
stycji Lokalnych to 10 mln zł, 
z Europejskiego Funduszu Roz-
woju Wsi Polskiej – 750 tys. zł. 
Z dochodów własnych Gmina 
Wilamowice dopłaciła ok. 2,8 
mln zł, w tym 700 tys. zł na wy-
posażenie – nowoczesny sprzęt 
kuchenny, sprzęt AGD, urządze-
nia komputerowe, rzutniki oraz 
nowe meble, szafki i pomoce na-
ukowe dostosowane do potrzeb 
dzieci przedszkolnych. (Ma)

GmINA wILAmowIcE

Marian Trela,
burmistrz wilamowic:

jeden z naszych priorytetów, a 
więc zabezpieczanie warunków 
nauczania w placówkach oświa-
towych na wysokim poziomie, re-
alizujemy na bieżąco, biorąc pod 
uwagę rosnące w tym względzie 

potrzeby. Młodych mieszkańców 
nam przybywa i bardzo dobrze, 
że taka właśnie jest tendencja. 
Budowa nowego przedszkola 
była wyzwaniem, które w takiej 
sytuacji musieliśmy podjąć, tak-
że patrząc na rozwój gminy w 
perspektywie długofalowej. od-
powiednio się do tej inwestycji 
przygotowaliśmy, pozyskaliśmy 
potrzebne środki zewnętrzne, 
ale też – gdy taka konieczność 
się pojawiła w następstwie dra-
stycznych wzrostów cen – zapew-
niliśmy odpowiednie fundusze w 
naszym budżecie. efekt końcowy 
jest więcej niż satysfakcjonujący 
i, co najważniejsze, przekonują się 
o tym zwłaszcza przedszkolaki.

hiSzpańSki  
sukces
Młodzieżowa Orkiestra dęta Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Pisarzowicach wybra-
ła się w daleką podróż do Katalonii, gdzie 
potwierdziła swój artystyczny poziom.

Ponad 5 tysięcy przejechanych kilome-
trów, aż 58 godzin spędzonych w autobu-

sie, 6 dni w ciepłej i słonecznej Katalonii, 
a wszystko po to, by wziąć udział w VI Mię-
dzynarodowym Festiwalu Orkiestr „Gol-
den Sardana” w Lloret de Mar i Barcelonie. 
Ogrom pracy, serca i zaangażowania orkie-
stry pod batutą Grzegorza Bizukojcia pozwo-
lił osiągnąć spektakularny sukces, bo za taki 
trzeba uznać fakt, iż podczas pierwszego za-
granicznego wyjazdu festiwalowego grupa 
z Pisarzowic zajęła znakomite 2. miejsce. 
Warte podkreślenia jest to, że aż 15 z 35 mu-

zyków orkiestry OSP nie ukończyło jeszcze 
18. roku życia.

Oprócz koncertu estradowego orkiestra 
wzięła udział w uroczystym przemarszu 
oraz w koncercie plenerowym, który odbył 
się pod patronem Konsula Generalnego RP 
w Barcelonie. Gorące powitanie, aplauz 
i oklaski od zgromadzonej widowni, któ-
rą tworzyli w dużej części rodacy, zostaną 
bez wątpienia w pamięci młodych muzy-
ków na lata. (MGok)

fuNduSze dla rozwoju
Gmina Wilamowice, jako jeden 
z wielu samorządów będących 
w ostatnich latach beneficjen-
tem środków unijnych, wzięła 
udział w ii Pikniku Rodzinnym 
Fundusze Europejskie – Nowa 
Energia, jaki 23 września odbył 
się w Bielsku-Białej.

W ramach Regionalnego Pro-
gramu Operacyjnego dla Wo-
jewództwa Śląskiego na lata 
2014-2020 Gmina Wilamowi-
ce pozyskała ponad 19 mln zło-
tych. To znacząca skala wsparcia 
przeznaczona m.in. na rozbudo-
wę kanalizacji, wybudowanie 
pięciu nowoczesnych placów 
zabaw dla dzieci, położenie no-
wej bieżni lekkoatletycznej na 
obiekcie LKS Wilamowiczan-
ka, termomodernizację budyn-
ku OSP w Dankowicach czy 
organizację dodatkowych za-
jęć pozalekcyjnych dla dzieci. 
Ponadto z powyższych fundu-
szy skorzystało trzydziestu na-
uczycieli, podnoszących swoje 
kwalifikacje zawodowe. Reno-

wacji poddano cztery obiekty 
zabytkowe małej architektury, 
utworzono dwa nowe oddziały 
przedszkolne, a potrzebną termo-
modernizację przeprowadzono 
w budynku Gminnego Centrum 
Działań Twórczych w Pisarzo-
wicach.

– To tylko niektóre ze zre-
alizowanych zadań, na jakie 
w ostatnich latach skutecznie po-
zyskaliśmy środki pozabudżetowe. 
W różnych dziedzinach zostały 
one dobrze zagospodarowane na 
rzecz naszej lokalnej społeczności 

– przyznaje burmistrz Wilamowic 
Marian Trela.

Podczas wspomnianego Pikni-
ku Rodzinnego Miejsko-Gminny 
Ośrodek Kultury w Wilamowi-
cach przygotował prezentację 
unikatowej kultury wilamowskiej 
i prezentację rodzimych strojów, 
warsztaty artystyczne, podczas 
których można było własnoręcz-
nie wykonać ekotorby z motywa-
mi wilamowskimi, obejrzeć efekty 
pracy dzieci i dorosłych w pracow-
ni ceramicznej oraz zakosztować 
wyjątkowego kołacza. (red)

noWe 
pracowNie 
tematyczNe
Miejsko-Gminny Ośrodek Kultu-
ry w Wilamowicach systematycz-
nie poszerza ofertę, która trafia do 
mieszkańców mających różne zain-
teresowania.

W związku z nowymi formami pracy, 
z którymi Miejsko-Gminny Ośrodek Kul-
tury wystartował od października, w bu-

dynku Centrum Zachowania Dziedzictwa 
Kulturowego Informacji i Edukacji w Wi-
lamowicach przy ul. Paderewskiego (po-
mieszczenia nad biblioteką) powstała 
nowa „Przestrzeń kultury”. Funkcjono-
wać w niej będą dzięki temu rozmaite 
pracownie: plastyczna, ceramiczna, flo-
rystyczna, malarstwa i rysunku, teatralna, 
kulinarna i sensoryczna.

Korzystanie z nich odbywa się 
wspólnie ze Stowarzyszeniem „Wila-
mowianie”, z którym kontynuowana 
jest efektywna współpraca. Jak pod-
kreślają w MGOK, wszystkie chętne 
osoby do aktywnego spędzania wolne-
go czasu są w nowej przestrzeni mile 
widziane. (MGok)

uroczystego przecięcia wstęgi na otwarcie przedszkola w pisarzowicach dokonali wraz z reprezentacją Gminy 
wilamowice i jej burmistrzem Marianem Trelą na czele, również m.in. Minister Funduszy i polityki regionalnej 
Grzegorz puda, sekretarz stanu w Ministerstwie rodziny i polityki społecznej stanisław szwed oraz wicewoje-
woda Śląski jan chrząszcz.
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święto Nowych techNoloGii
BBdays4.IT to najdłuższy festiwal na Podbeskidziu, który już od pięciu lat ściąga miłośników programowania i nowych technologii z całego regionu.  

W tym roku całą masę atrakcji związanych z branżą informatyczną zaprezentowano od 8 do 17 września.

W ramach 5. edycji zapro-
ponowano znane już even-
ty, ale pojawiło się też sporo 
nowych punktów programu. 
Pozwoliło to poznać miasto 
Bielsko-Białą z najlepszej stro-
ny. We wrześniu, obok spotka-
nia „pod chmurką” pod hasłem 
BBQ4.IT czy też konferencji 
na Uniwersytecie Bielsko-Bial-
skim, uczestnicy mieli oka-
zję wziąć udział w spotkaniu 
biznesowym z najpiękniejszą 
panoramą stolicy Podbeski-
dzia – na dachu efektownego 
obiektu Cavatina Hall oraz 
sprawdzić swoje umiejętności 
rowerowe podczas widowi-
skowych mistrzostw branży 
IT w zjazdach enduro z wyko-
rzystaniem profesjonalnych 
bielskich tras.

Festiwal rozpoczął się 8 
września od BBQ4.IT (wię-
cej w artykule poniżej). Set-
ki uczestników przybyły do 
Centrum Sportu Rekord w Cy-
gańskim Lesie, aby wysłu-
chać prelekcji i wziąć udział 
w inicjatywach towarzyszą-
cych. Co roku organizatorzy 
– w tym przypadku firma Re-
kord SI – zaskakują motywem 
przewodnim. W poprzednich 
latach były to kosmos, muzy-
ka i survival, a teraz przyszła 
pora na... gastronomię. Nie 

ma wątpliwości, że był to za-
razem najsmaczniejszy punkt 
całego festiwalu.

Pierwszy festiwalowy 
weekend, a więc 9-10 wrze-
śnia, zdecydowanie nie stono-
wał tempa, bowiem właśnie 
wtedy we współpracy ze Sto-
warzyszeniem Esport Polska 
zorganizowany został turniej 
esportowy – najpierw rywa-
lizowali ze sobą uczniowie 
i młodzież, a następnego dnia 
odbyły się zawody w kategorii 
open. Dzięki temu każdy kto 
chciał mógł sprawdzić swo-
je siły w popularnych grach, 
takich jak FIFA czy Stre-
et Fighter. Mnóstwo emocji 
i rewelacyjnej zabawy było 
świetną zapowiedzią reszty ty-
godnia.

W poniedziałek festiwal 
przeniósł się w progi jednego 
z organizatorów, firmy Selleo. 
Tam też przeprowadzone zo-
stały warsztaty programowania 
dla uczniów ze Słowacji oraz 
Polski. Pod okiem praktyków 
młodzież miała okazję stwo-

rzyć od zera chat, którym pod 
koniec warsztatów swobodnie 
mogli się komunikować. Nie 
był to jedyny event skierowa-
ny do najmłodszych adeptów 
programowania. W środę 13 
września odbyła się konferen-
cja dla szkół na Uniwersytecie 

Bielsko-Bialskim. Uczniowie 
szkół średnich, a konkretnie 
klas o profilu informatycznym, 
z uwagą wysłuchali prelekcji, 
jakie zostały przygotowane dla 
nich przez praktyków. Wyda-
rzenie o takim charakterze co 
roku cieszy się zresztą wielkim 
zainteresowaniem i także teraz 
frekwencja nie rozczarowała, 
bo uczestnicy do ostatniego 
miejsca wypełnili reprezenta-
cyjną salę uniwersytecką.

Kulminacyjny moment fe-
stiwalu BBdays4.IT to kon-
ferencja BBconf4.it. Podczas 
tegorocznej edycji aż trzyna-
stu prelegentów przyjechało do 
Bielska-Białej, aby podzielić 
się swoją pasją, nie tylko do 
programowania. Konferencję 
zdominował bardzo gorący 

w branży temat, a mianowicie 
rosnąca popularność sztucz-
nej inteligencji. Warto jednak 
zwrócić uwagę na interdy-
scyplinarność wydarzenia, bo 
poza tematyką typowo progra-
mistyczną, kilkoro prelegen-
tów poruszyło zagadnienia 
związane z bezpieczeństwem, 
well-beingiem oraz równowa-
gą między życiem online i of-
fline.

Tradycyjnie ostatnim punk-
tem tygodniowego festiwalu 
uczyniono 24-godzinny mara-
ton programowania HackBB. 
Niezmiennie nadrzędną ideą 
Hackathonu jest tworzenie 
rozwiązań przyjaznych mia-
stu, a zatem zadaniem uczest-
ników, które z powodzeniem 
zrealizowali, było napisanie 
aplikacji do zarządzania tra-
sami enduro. Zwycięska apli-
kacja posiadała informacje 
o trasach, opis, poziom trud-
ności czy natężenie ruchu.

I choć 5. edycja BBdays4.
IT jak co roku minęła szyb-
ko, to wniosek nasuwa się 
oczywisty – sektor nowych 
technologii, ze szczególnym 
uwzględnieniem branży in-
formatycznej, pozostaje siłą 
i motorem rozwojowym mia-
sta oraz regionu w długofalo-
wej perspektywie. (red)

GaStroNomia z iNformatyką w parze
Wydarzenie BBQ4.iT nieprzerwa-
nie od 2016 roku gości na obiektach 
Centrum Sportu Rekord w Biel-
sku-Białej, wpisując się na dobre 
w kalendarz programistycznych 
eventów w południowej Polsce. Nie 
tylko jednak sama merytoryczna 
wartość przedsięwzięcia zainicjo-
wanego przez firmę Rekord Si czy-
ni go w środowisku tak lubianym 
i popularnym.

Kiedy przed kilku laty pojawił się 
pomysł zorganizowania imprezy bran-
żowej IT od razu pomyślano ją w for-
mule nietypowej. Programowanie czy 
kodowanie przyjęto co oczywiste jako 
najważniejsze, ale przekazywanie 
wszelkich treści i przyswajanie nowej 
wiedzy fachowej zaplanowano w lek-
ki i przystępny sposób. Zresztą fakt 
spędzenia wspólnego popołudnia na 
świeżym powietrzu doskonale z tym 
współgra, gwarantując dodatkowo 
sportowy wymiar wydarzenia.

W piątek 8 września na obiekty Re-
kordu w Cygańskim Lesie przybyło 
około 300 uczestników. To sporo zwa-
żywszy na biletowany charakter przed-
sięwzięcia. Ale też na podkreślenie 
zasługuje przeznaczenie całkowitego 

zysku na charytatywny cel – wsparcie 
działalności w ramach projektu „Ulica 
Kreatywna” w zakresie pracy z trud-
ną młodzieżą.

Niezależnie od zagadnień stricte in-
formatycznych motywem przewodnim 
tegorocznego BBQ4.IT uczyniono ga-
stronomię. Co jeść, żeby być jeszcze 
bardziej kreatywnym? Jak z zastoso-

waniem kulinarnych trików zadbać 
o zdrowie przy siedzącym trybie pra-
cy? Odpowiedzi na te pytania wszy-
scy obecni poszukiwali w przyjemnej 
atmosferze wspólnie z Jerzym Sobie-
niakiem, szefem kuchni, restauratorem 
i pasjonatem grillowania, znanym z te-
lewizyjnych programów kulinarnych, 
m.in. „M jak Mięso” oraz „Zgrillowa-
ni”. Jako ekspert i doradca w branży 
przetwórstwa mięsnego współpracuje 
z wieloma zakładami, wdraża nowe 
technologie, a przy tym dba o jakość 
potraw opartych o najlepsze produkty 
i w zgodzie z najwyższymi standar-
dami. Podczas BBQ4.IT opowiadał 
o gęstości pokarmów, ich smaku oraz 
nadawaniu tradycyjnym potrawom no-
wego wymiaru. Był też czas na degu-
stacje polędwiczek, steków czy pesto 
spod ręki mistrza kuchni.

Korzystając z oryginalnej kuch-
ni dyskutowano na tematy bran-
żowe. Krzysztof Kędzierski w roli 
prelegenta podkreślił, iż kluczowym 
aspektem w inżynierii oprogramo-
wania jest umiejętność spojrzenia na 
„big picture”, a oprócz kompetencji 
programistycznych warto rozwijać 
kluczowe zdolności architekta opro-
gramowania, analityka biznesowego, 

product ownera, project managera 
i team leadera. Z kolei Beata Lipska, 
programistka, blogerka, edukatorka 
i publicystka na co dzień mieszkająca 
w Wielkiej Brytanii, do Bielska-Bia-
łej zawitała po raz trzeci, wybierając 
BBQ4.IT zamiast innego wydarze-
nia równolegle odbywającego się 
w… Singapurze. Na bazie swoich 
doświadczeń zgłębiała m.in. tajniki 
tego, jakie są wymagania, zarobki 
i przyszłość edukatorów w branży IT.

– Nasze wydarzenie ma już swoją 
renomę. Zorganizowaliśmy je w tym 
roku po raz ósmy i znów frekwencja 
dopisała, a uczestnicy na nudę narze-
kać nie mogli. Choć była to jednak 
konferencja, to wspólna zabawa przy 

grillu i ciekawe dyskusje nadały jej 
wyjątkowego klimatu – mówi Tomasz 
Wawak, specjalista ds. PR w Rekord 
SI, jeden z organizatorów BBQ4.IT.

Warto podkreślić, że od 2019 r. 
„rekordowa” impreza to część duże-
go festiwalu BBDays4.IT, na który do 
Bielska-Białej przyjeżdżają pasjonaci 
z całej Polski.

– Firmy z branży IT, a tych przecież 
jest w naszym regionie sporo, potra-
fią wspólnie robić coś wartościowego. 
Odbywa się to nie tylko z korzyścią 
dla nich samych, ale i rozwoju miasta, 
które dostrzega potrzebę wspierania 
inicjatyw propagujących nowe tech-
nologie – wyjaśnia Janusz Szymura, 
prezes firmy Rekord SI. (Ma)
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w tegorocznej edycji przedsięwzięcia mo-
tywem przewodnim była gastronomia, a 
uczestników swoim kulinarnym kunsztem 
zachwycał znany szef kuchni i restaurator 
jerzy sobieniak.

dochód uzyskany w następstwie wydarzenia BBQ4.iT przekazany został na charytatywny 
cel – wsparcie działalności w ramach projektu „ulica kreatywna” w zakresie pracy z trudną 
młodzieżą.
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wSpierać polSki Sport
apoloniusz Tajner to bez 
wątpienia ikona polskiego 
sportu. legendarny szkole-
niowiec zasłynął przed laty 
jako „ojciec chrzestny” suk-
cesów adama Małysza, któ-
re później przyczyniły się 
do rozwoju skoków nar-
ciarskich w naszym kraju. 
Następnie przez lata piasto-
wał funkcję prezesa Polskie-
go Związku Narciarskiego 
oraz wiceprezesa Polskiego 
Komitetu Olimpijskiego. Ko-
lejny kierunek to działalność  
w charakterze posła i ubie-
ganie się o mandat w nad-
chodzących wyborach z listy 
Koalicji Obywatelskiej.

REdaKCJa: Kibice kojarzą 
apoloniusza Tajnera głów-
nie z adamem Małyszem, 
jego zwycięstwami i będącym 
tego pokłosiem „boomem” na 
skoki narciarskie w Polsce. 
Jak po latach wspomina pan 
tamten okres?
aPOlONiuSZ TaJNER: 
To był szalony czas. Pamię-
tam, że na pierwszych dwóch 
konkursach zwycięskiego 
dla Adama Małysza Turnieju 
Czterech Skoczni było ledwie 
pięciu dziennikarzy. Na ostat-
nim konkursie w Bischofscho-

fen ich liczba oscylowała już 
wokół 80. Byliśmy wszyscy 
w wielkim szoku.

Sukces i to całe zaintere-
sowanie były też ogromnym 
zagrożeniem. Ze spokojnego 
trybu treningowego trzeba było 
znaleźć czas na zaproszenia, 
także z najwyższych szcze-
bli kraju, świadczenia spon-
sorskie itd. Często jest tak, że 
duże pieniądze potrafią spro-
wadzić sportowca na manow-
ce. W przypadku Małysza na 
szczęście tak nie było. Duża 
w tym rola jego wrodzonej 
skromności i wsparcia, któ-
re dostał od najbliższych. On 
chciał po prostu dobrze skakać, 
a cała reszta miała dla niego 
mniejsze znaczenie.

ale tych sukcesów nie było-
by też bez innych czynników. 
Gdy objął pan reprezentację 
polskich skoczków zatrud-
nienie znaleźli w niej m.in. 
fizjolog i psycholog, co by-
najmniej normą w tamtych 
czasach nie było.

Psycholog w tamtych cza-
sach kojarzył się bardzo pe-
joratywnie, jednak po latach 
mojej wcześniejszej pracy 
z kombinatorami norweskimi 
zdałem sobie sprawę, że po-

trzebuję całego sztabu, aby 
osiągać sukces. Byliśmy za-
ściankiem Europy. Nie mie-
liśmy własnego transportu, 
tułałem się pociągami po no-
cach, aby wrócić do domu.

Te doświadczenia uświa-
domiły mi, że potrzebuję ludzi 
do współpracy i taki był mój 
warunek. Rzeczywiście był to 
zwrot o 180 stopni. Przeana-
lizowaliśmy, co było nie tak 
w latach poprzednich i okazało 
się, że nasi skoczkowie byli po 
prostu przetrenowani. Chcieli-
śmy z tej grupy „wycisnąć” co 
najlepsze, a jako sztab staliśmy 
się grupą przyjaciół i to zaczę-
ło zdawać egzamin.

Początkowo naszym celem 
było przywrócenie naszych 
zawodników do czołowej 
„30”, a Adama Małysza do 
„10”. Wszystkie sukcesy, 
które święcił potem Małysz, 
były poza zasięgiem naszych 
marzeń. Sam Adam zaprzyjaź-
nił się wówczas z dr. Janem 
Blecharzem, na czym bardzo 
skorzystał. Wiedział jak wal-
czyć ze stresem, opanować 
się w trudnych sytuacjach. 
To zaufanie plus fachowa wie-
dza spowodowały, że Małysz 
wykorzystał swoje predyspo-
zycje, choć przypomnę, że 

w 1999 roku, kiedy obejmo-
wałem kadrę, chciał rezygno-
wać ze skoków. Jego talent 
był poparty odpowiednią pra-
cą motoryczną oraz mentalną. 
Jedno bez drugiego nie dałoby 
takich sukcesów.

Bardziej jest pan zadowolony 
z „kariery” trenerskiej czy 
późniejszej działacza spor-
towego?

Z jednej strony mamy 
sukcesy Małysza, z drugiej 
medale Kamila Stocha, Pio-
tra Żyły, Dawida Kubac-
kiego... Myślę, że z obu tak 
samo. To była przyjemność 
patrzeć, jak Polski Związek 
Narciarski się rozwija organi-
zacyjnie i finansowo. W roli 
działacza mniej było wyda-
rzeń losowych. Wszystko, co 
się zaplanowało, doczekało 
się realizacji. Mowa tu m.in. 
o systemie szkolenia mło-
dzieży.

Wejściu w politykę i kandydo-
waniu w wyborach parlamen-
tarnych do Sejmu towarzyszy 
jakiś konkretny cel?

Przez te wszystkie lata na-
brałem sporo doświadczenia. 
Widzę obszary, w których jest 
dużo do poprawienia. Na pew-

no chciałbym aktywnie uczest-
niczyć w działaniach Sejmowej 
Komisji Sportu. Moim ce-
lem jest również wsparcie na 
rzecz przywrócenia samorzą-
dów lokalnej społeczności oraz 
wspieranie małych i średnich 
przedsiębiorców. Myślę, że 
w naszym kraju nadszedł czas 
na zmiany, wprowadzenie no-
wych ludzi do polityki.

A kwestie stricte dotyczące 
sportu? Ten na poziomie za-
wodowym funkcjonuje bar-
dzo dobrze. Co do tego nie 
mam wątpliwości. Sporo do 
zrobienia jest natomiast, aby 
poprawić kondycję spor-

tu dzieci i młodzieży. Czuję 
się przygotowany do tej roli. 
Zdecydowałem się skorzystać 
z propozycji Donalda Tuska 
jako kandydat bezpartyjny, 
gdyż uważam, że kierunek 
obecnie obrany nie jest wła-
ściwy. Przez 17 lat pełniłem 
funkcję Prezesa Polskiego 
Związku Narciarskiego i przez 
5 lat byłem wiceprezesem 
Polskiego Komitetu Olimpij-
skiego. To ogromne doświad-
czenie na tle sportowym, ale 
również międzynarodowym, 
które będę chciał jak najle-
piej wykorzystać.

Rozmawiał: BM

ćwicz  
z babcią
Nie łam się, ćwicz z babcią 
helenką – to hasło kampanii 
informacyjnej, z którą  Po-
wiatowe Centrum Pomocy 
Rodzinie rusza do mieszkań-
ców powiatu bielskiego. am-
basadorką akcji jest 98-letnia 
pani helena.

– Dzięki wsparciu powia-
tu bielskiego wydaliśmy ksią-
żeczkę pod tym samym tytułem. 
Zawiera ona zestaw prostych 
ćwiczeń dla osób starszych. 
Chcemy dotrzeć do tych miesz-
kańców, którzy z różnych po-
wodów nie są w stanie wyjść 
z domu a chcą poprawić swoją 
kondycję i tym samym jakość 
życia – mówi Katarzyna Olszy-
na, dyrektor bielskiego Centrum.

Autorką ćwiczeń z wykorzy-
staniem poduszki sensorycznej 
i krzesła jest fizjoterapeutka dr 
hab. Izabela Zając-Gawlak, 
prof. Akademii Wychowa-
nia Fizycznego w Katowicach 
i pełnomocnik rektora ds. Uni-
wersytetu Trzeciego Wieku. 
Ambasadorką akcji została jej 

babcia – Helena Rejmańska. 
Ta 98-latka codziennie w domu 
wykonuje ćwiczenia i jak mówi 
jest szczęśliwa, bo nie potrze-
buje pomocy z zewnątrz przy 
zwykłych czynnościach dnia. 
W książeczce są jej zdjęcia 
z opisem kolejnych ćwiczeń.

–  O d  2 5  l a t  p r a c u j ę 
z osobami starszymi. Chodzi-
ło o zapobieganie upadkom 
i zapewnienie odpowiedniego 
komfortu życia. Wystarczy 15 
minut dziennie, każdy może 
wybrać sobie porę dnia kiedy 
czuje się najlepiej – mówi Iza-
bela Zając-Gawlak.

Prezentacja publikacji odby-
ła się na konferencji „Zdrowie 
w równowadze fizycznej, psy-
chicznej i społecznej”, na którą 
bielski PCPR zaprosił przed-
stawicieli gminnych ośrodków 

pomocy społecznej, domów 
pomocy społecznej i ośrodków 
zdrowia z powiatu bielskiego. – 
Chcemy namówić do współpra-
cy i dystrybucji książeczek „Nie 
łam się, ćwicz z babcią Helen-
ką” – mówi Katarzyna Olszyna.

– Aktywność fizyczna we-
dług wszelkich dostępnych ba-
dań naukowych chroni przed 
objawami i zaburzeniami lęko-
wymi, spowalnia choroby otę-
pienne – wyjaśnia psychiatra 
Anna Szczegielniak ze Śląskie-
go Uniwersytetu Medycznego 
w Katowicach. – Najlepsze 
efekty daje połączenie aktyw-
ności fizycznej z aktywnością 
społeczną, co oznacza, że naj-
lepiej mieć towarzystwo, z któ-
rym będziemy spędzali czas 
m.in. ćwicząc – dodaje Izabela 
Zając-Gawlak. (MF)

doceNioNa iNweStycja
Projekt „Rozbudowa budynku Ja-

sienica 159 pod potrzeby Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Jasienicy” został 
laureatem Finału 27. edycji prestiżo-
wego Konkursu „Modernizacja Roku 
& Budowa XXi Wieku”.

Przypomnijmy, że do konkursu 
Gmina Jasienica zgłosiła ukończony 
i oddany do użytku pod koniec 2022 r. 
obiekt nowej strażnicy OSP Jasienica 
i rozbudowanej części Urzędu Gminy 
z reprezentacyjną i funkcjonalną salą 
sesyjną oraz salą ślubów. Nasz projekt 
konkurował z ponad 500 inwestycjami 
zgłoszonymi z całej Polski. W I etapie 
konkursu uzyskał dobre opinie jury 
i wraz z 90 innymi projektami został 
zakwalifikowany do finału. – To dla nas 
zaszczyt, że spośród tak wielu wspa-
niałych inwestycji, jakie są stawiane 
w całym kraju, nasza budowla zyskała 
duże uznanie ekspertów – mówi wójt gminy 
Jasienica Janusz Pierzyna.

W środę 2 sierpnia komisja konkursowa 
wizytowała gminę Jasienica i miała okazję do 
bezpośredniego zapoznania się ze zgłoszonym 
obiektem. Wójt zaprezentował wtedy 50-let-
nią historię gminy Jasienica, a także budynku 
Urzędy Gminy i rozwoju usług publicznych 
świadczonych mieszkańcom, a także tworze-
nia przez samorząd przestrzeni do funkcjo-
nowania gminnej administracji i załatwiania 
spraw samorządowej społeczności. Zwrócił 

wtedy uwagę na rozwiązania architektoniczne, 
m.in. nawiązanie do tradycyjnego budownic-
twa Śląska Cieszyńskiego z dwuspadowym 
dachem, bogaty w elementy drewniane wy-
strój wnętrza, odwołujący się zarówno do na-
zwy miejscowości, jak i miejscowej tradycji 
produkcji mebli giętych.

W środę 27 września podczas gali na Zam-
ku Królewskim w Warszawie rozstrzygnięto 
konkurs. Projekt Jasienicy uzyskał tytuł „Fi-
nalista Konkursu” w kategorii „przestrzeń ad-
ministracyjno-biurowa”. (uGj)

Babcia i wnuczka zachęcają starsze osoby do regularnych ćwiczeń fizycznych.
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pikNik taki wyjątkowy
Pełen atrakcji, konkursów, zabaw i ekologii w różnych odsłonach był Piknik Ekologiczny, jaki  

21 września miał miejsce na żywieckim rynku.

Długie przygotowania do 
wydarzenia, nadzorowane przez 
Miejskie Centrum Ekologiczne 
w Żywcu, przyniosły pożądany 
efekt, a każda z osób pojawia-
jących się w centrum miasta 
znalazła coś odpowiedniego 
dla siebie. Wstępem do pikni-
ku było przedstawienie „Fra-
nia Recykling, Cztery Żywioły 
i Ekodancing” w wykonaniu 
Teatru Katarynka, które uwa-
gę wzbudzało zarówno pod-
jętą tematyką, jak i wspaniałą 
scenografią. Równolegle uru-
chomione zostały rozmaite sto-
iska z konkursami, zagadkami, 
warsztatami i najrozmaitszymi 
wyzwaniami, przygotowane 
przez licznych partnerów przed-
sięwzięcia, w tym m.in. Zespół 
Szkół Budowlano-Drzewnych 
w Żywcu, Zespół Parków Kra-
jobrazowych Województwa 
Śląskiego, Śląski Ogród Bota-
niczny czy Związek Międzyg-
minny ds. Ekologii.

Po teatralnych popisach 
na scenie burmistrz Żywca 
Antoni Szlagor wręczył na-
grody laureatom konkursu na 
„Najładniejszy żywiecki ogró-

dek i balkon – edycja 2023”. 
To o tyle ważny moment, że 
główną rolę odegrały te osoby, 
które z pasją i ogromnym zaan-
gażowaniem tworzą przepięk-
ne zakątki w mieście. Wszyscy 
obecni na rynku mogli zresztą 
podziwiać przydomowe arcy-

dzieła za pośrednictwem za-
prezentowanych fotografii. 
Zainteresowanie wzbudzała 
również akcja wymiany ro-
ślin „Przygarnij brat(k)a”, 
a sporą dawkę wiedzy przeka-
zali uczestnicy panelu dysku-
syjnego „Zieleń w mieście”. 

Cały czas dostrzec można było 
uśmiechnięte twarze dziecia-
ków, obładowanych kwiatami, 
gadżetami i nagrodami. Pozy-
tywne wrażenia to niemal gwa-
rancja tego, że za rok piknik 
powróci z równie dużą energią 
i kreatywnością. (red)

rower pomaGa

34  

rozdanych rowerów

6 732 579  
przejechanych kilometrów

1 683 145 kg 
ograniczonego CO2

4 000 kg  
zebranych warzyw dla zwierząt

taki bilans przyniosła tegoroczna akcja „Rower 
pomaga”, jaką po raz dziewiąty zorganizowała 
bielska Fundacja ekologiczna „arka”.

jak zwykle w swoich akcjach arka łączy różną 
działalność. W tym wypadku za przejechane na 
rowerze kilometry otrzymuje od patronów akcji 
rowery dla dzieci z domów dziecka, a także karmę 
dla bezdomnych zwierząt. Oczywiście, akcja 
ma również na celu propagowanie zdrowego 
stylu życia oraz korzystne oddziaływanie na 
środowisko, w tym wypadku ograniczenie emisji 
CO2.

jak wyjaśnia Wojciech Owczarz, prezes Fundacji, 
tegoroczne podsumowanie odbyło się podczas 
rodzinnego rajdu rowerowego w Bielsku-Białej, 
rowery trafiły do dzieci placówek w Bielsku, 
Żywcu, Pszczynie, Cieszynie, międzyświeciu.

Partnerami akcji  byli :  Wojewódzki Fundusz 
Ochrony Środowiska i  Gospodark i  Wodnej 
w Katowicach, Grupa Kęty sa aluprof oraz 
współpracujące z Fundacją gminy. (ł)
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żubry pod raciborzem
Cztery żubry z Nadleśnictwa Kobiór trafiły do nowo wybudowanej zagrody pokazowej w raciborskich 

Brzeziach. Wiosną będzie można je oglądać.

Dlaczego dopiero wiosną? 
Bo wtedy zostanie oddana do 
użytku część edukacyjna, tym 
samym będą stworzone warun-
ki do tego, aby żubry można 
było podziwiać. Przygoto-
wana dla żubrów przez Lasy 
Państwowe zagroda obejmuje 
obszar o powierzchni ponad 10 
hektarów, dzięki czemu stanie 
się największym tego typu 
obiektem w Polsce południo-
wej. Obecnie z Nadleśnictwa 
Kobiór przyjechały Podskok, 
Pontycja, Potulanka 2 i Po-
śmiewna. Wkrótce stado ma 
się powiększyć o młode, a do-
celowo zagroda pomieści 10 
zwierząt. Inwestycja Lasów 
Państwowych kosztowała 9 
mln zł.

Nową zagrodę uroczyście 
otwarto 6 października, wziął 
w niej udział m.in. były mini-
ster środowiska Michał Woś. 
Znajduje się przy drodze wo-
jewódzkiej nr 935, w racibor-
skiej dzielnicy Brzezie. Zanim 
zwierzęta wypuszczono do 
lasu, przez dwa tygodnie żyły 
w zagrodzie kwarantannowej, 
aby ich stan zdrowia nie bu-
dził zastrzeżeń.

Dla miłośników i osób za-
wodowo zajmujących się ho-
dowlą żubrów, otwarcie nowej 
zagrody stanowi ważne wyda-

rzenie. Obecna na uroczystości 
prof. Wanda Olech, przewod-
nicząca Państwowej Rady 
Ochrony Przyrody, prezes 
Stowarzyszenia Miłośników 
Żubrów, a także redaktor na-
czelna czasopisma naukowego 
„European Bison Conservation 
Newsletter”, która pomagała 
utworzyć raciborską zagrodę, 
nie ma wątpliwości, że gdyby 
nie działania Lasów Państwo-
wych, żubr byłby gatunkiem 
wymarłym. – To instytucja 
z doświadczeniem, możliwo-
ściami. Dzięki niej zapewnio-
ny jest dobrostan tych zwierząt 
– mówi.

Żubry wyginęły podczas 
I Wojny Światowej, na ca-
łym świecie zostały tylko 54 
zwierzęta. Przebywały m.in. 
w zwierzyńcu w Pszczynie, 

która wtedy nie znajdowała się 
w Polsce. – Kiedy tworzyły się 
Lasy Państwowe nie mieliśmy 
żubrów, ale leśnicy uznali, że 
należy ratować te zwierzęta. 
W Białowieży wybudowano 
zagrody i w 1929 roku spro-
wadzono pierwsze zwierzęta 
– podkreśla prof. Olech.

Cztery zwierzęta w Raci-
borzu to nawiązanie do hi-
storii. W 1865 r. pomiędzy 
carem Aleksandrem II i księ-
ciem Hochbergiem z Pszczyny 
doszło do wymiany jeleni na 
żubry. Wówczas też przyjecha-
ły na Śląsk jeden samiec i trzy 
samice. To pozwoliło odtwo-
rzyć gatunek.

Przy okazji uroczystości 
Józef Kubica, dyrektor gene-
ralny Lasów Państwowych, 
podkreślił, że to jedno z wielu 

działań Lasów Państwowych 
związanych z ochroną przyro-
dy, wśród nich także reintro-
dukcją wielu innych gatunków 
m.in. głuszca, cietrzewia, żół-
wia błotnego.

Nadleśnictwo Kobiór od 
lat w Lasach Pszczyńskich 
zajmuje się hodowlą poprzez 
wyspecjalizowany Ośrodek 
Hodowli Żubrów i Edukacji 
Leśnej. Jednym z działań po-
pularyzujących wiedzę o tych 
wspaniałych zwierzętach, ale 
i umożliwiającym poprawę ich 
dobrostanu, jest akcja zbiera-
nia kasztanów i żołędzi. Le-
śnicy zachęcają do tego dzieci 
i młodzież, bowiem te owoce 
lasu stanowią prawdziwy przy-
smak, nie tylko zresztą dla żu-
brów, ale też jeleni i danieli. 

Jak wyjaśniają leśnicy, od 
września żubry przygotowują 
się do zimy, m.in. zagryzają 
wierzchołkowe partie pędów, 
zjadają grzyby, głównie opień-
ki. Kasztany i żołędzie są do-
skonałym przysmakiem dla 
zwierzyny, wyróżniają się nie 
tylko wyjątkowym smakiem, 
ale też zawierają mnóstwo 
składników odżywczych. Żołę-
dzie są bogate w skrobia, biał-
ko i węglowodany, zawierają 
witaminy z grupy B, a także 
liczne minerały. (sc, ew)

licealiści Na Szlakach
To zawsze okoliczność satysfakcjonująca, gdy 

młode osoby angażują się w działania na rzecz ota-
czającego środowiska. Tak właśnie było w środę 20 
września, gdy społeczność Liceum Ogólnokształ-
cącego im. Stalmacha w Wiśle złożona z uczniów 
i nauczycieli wybrała się na wędrówkę po beskidz-
kich szlakach turystycznych. Cel był jasny i przy 
tym wartościowy – posprzątanie leśnych zakątków 
z zalegających odpadów do uprzednio przygotowa-
nych worków.

Akcja połączona została z nietypowym przyjęciem do 
szkoły uczniów pięciu klas pierwszych, którzy zmierzyć 
się musieli z rozmaitymi konkurencjami. Był też czas na 
biwak, na który specjalne miejsce pod zaporą w Wiśle 
Czarnym udostępniło Nadleśnictwo Wisła. (Mw)

wSparcie dla Strażaków

Wojewódzki Fundusz 
Ochrony Środowiska 
i  Gospodarki Wodnej 
w Katowicach ogłosił ko-
lejny nabór wniosków 
na zakup specjalistycz-
nego sprzętu, pojazdów 
i wyposażenia dla jedno-
stek służb ratowniczych 
z terenu województwa 
śląskiego w ramach Pro-
gramu „Bezpieczny Stra-
żak”.

Przyjętą formą dofi-
nansowania dla jednostek 
Ochotniczych Straży Pożar-
nych jest dotacja w wysoko-
ści do 80 procent kosztów 
kwalifikowanych, lecz nie 
mniej niż 25 tys. zł i nie 
więcej niż 150 tys. zł dla 
danej jednostki.

Dofinansowanie prze-
znaczone może być na 
zakup specjalistycznego 
sprzętu, pojazdów i wypo-
sażenia wykorzystywane-
go w akcjach ratowniczych 
podczas usuwania skutków 
zagrożeń dla środowiska 
oraz służącego utrzyma-
niu środków ochrony in-
dywidualnej strażaków. To 
m.in. ratowniczy sprzęt 
pneumatyczny, kamera 
termowizyjna, dron, wy-
sokociśnieniowy system 
gasząco-tnący, lekki sa-
mochód rozpoznawczo-ra-
towniczy, quad, łódź czy 
ponton ratowniczy, silnik 
lub przyczepa z dopusz-
czeniem innych przydat-
nych sprzętów. Zastrzeżono 
konieczność nabycia wy-
łącznie fabrycznie nowego 

i nieużywanego sprzętu, 
spełniającego wszelkie ate-
sty i certyfikaty.

Wnioski  wraz  z  za -
łącznikami należy składać 
w s iedz ib ie  Funduszu 
w Katowicach w terminie 
do 20 października 2023 
roku lub do wyczerpania 
alokacji środków. Kwota 
przewidziana do dofinanso-
wania wynosi 2 mln zł. Ze 
szczegółami zapoznać się 
można po kontakcie z Ze-
społem Gospodarki Wod-
nej i Ochrony Powierzchni 
Ziemi (tel. 32 60 32 341) 
lub na stronie internetowej 
www.wfosigw.katowice.pl.

Warto dodać, że w pierw-
szym naborze w lutym 
i marcu WFOŚiGW w Ka-
towicach podpisał 99 umów 
z jednostkami OSP w woje-
wództwie śląskim na zakup 
różnego rodzaju sprzętu.
 34 quady,
 32 szt. sprzętu wykorzy-
stywanego w akcjach ratow-
niczych, jak m.in. wysoko 
ciśnieniowy system gaszą-
co-tnący, kontener platfor-
mowy,
 31 przyczep do transportu,
 24 szt. specjalistycznego 
sprzętu elektryczno-elektro-
nicznego, m.in. kamery ter-
mowizyjne,
 6 rozpoznawczo-ratowni-
czych lekkich samochodów,
 5 szt. ratowniczego sprzę-
tu pneumatycznego,
 2 ratownicze łodzie hy-
brydowe.

Łączna kwota przekaza-
nych środków wyniosła wte-
dy ponad 2,6 mln zł. (Ma)
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beSkidy w kadrze

Rozstrzygnięto konkurs foto-
graficzny „Beskidy w Kadrze 
Zatrzymane 2023”.

W piątek 22 września 
w Pałacu Czeczów w Kozach 
odbyło się uroczyste rozstrzy-
gnięcie XXII edycji konkur-
su fotograficznego „Beskidy 
w kadrze zatrzymane”. W tym 
roku amatorzy fotografii wy-
konywali zdjęcia w dwóch 
kategoriach: „Beskidy nocą” 
oraz „W słońcu czy w desz-
czu?”. Wydarzenie odbywa-

ło się w ramach Światowego 
Dnia Turystyki, który przypada 
27 września. W przestrzeniach 
Pałacu Czeczów otwarto rów-
nież wystawę prezentującą pra-
ce konkursowe, a zaproszeni 
goście zostali zabrani w mu-
zyczną podróż, dzięki młodym 
pianistom z Centrum Muzycz-
no-Artystycznego Fasollakids 
w Kozach.

W konkursie udział wzię-
ło 54 uczestników, łącznie na-
desłano 155 prac, praktycznie 
z całej Polski, m.in. Białego-

stoku, Iławy, Gdańska, War-
szawy, Wrocławia, Katowic 
oraz oczywiście z naszego re-
gionu. Z pracami można się za-
poznać na stronie PTTK.

Wyłoniono 6 laureatów 
w dwóch kategoriach wieko-
wych. Pierwsze miejsce w gru-
pie do lat 16 zdobyła Marta 
Ossowska za zdjęcia: „Cza-
sem słońce, czasem deszcz”, 
w starszej grupie Przemek 
Marszał za cykl „Samotność 
gór”, „Emanacja XIV”, „Go-
niąc wczorajszy dzień”. (r)
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